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„Nowa Reforma* wychodzi codziennie, z wyjątkiem niedziel i świąt uroczystych. 

P r e n u m e r a t a  w y n o s i :

kł g

i-ocznle: półrocznie; Kwartalnie:
24 koron 12 koron 6 koron
32 fi i® „ 8 .
36 • 18 „ *  .

48 r> 24 „ 12 „

mletlęoznłe:
a korony 

8 kor. 70 h.
B . -  ,

4 „ -  .
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W  Austro-Węgr. * przesyłką pocit.
W  1 austwie Niemieckiem . . . .
W  e Włoseeen, Francji, Anglii, Belgii,

Siwajcaryi, Turcji i inn. krajach 
l  "enum -era tę  i  ogłoszenia  (iuseraty) pprasza się nadsyłać wprost do A d m ln ls tra oy l

„AT B e r o r m y  w Krakowie 
IA s tóu  n ieop łaconych  nie przyjmuj ani Admmistracya, ani Redakcya.
A.drc j  R ea a k o y i 1 A i m ln ls tra cy i K ra k ó w , ul. J ag le llon aŁa  10.

Te" i f o r  R ea a k o y i 1 Adm tirta traoy l Np 41. — Nr rath. pocrt. Kasy osrczęd. 857.484, 
li^kop isód ! nadsyłanych  J iedakcyc n ie  zw raca.

TO. -row ie sprzedaż numerów po 12 hi.: w Biurze dzienników A. Olszewskiego, nlica 
Kilińskiego 2 i w Biurz" Plohna, nllca Karola Ludw. 9.

Cena numeru ±0 hal., z przesyłką pocztową 12 hal.
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P p e n u m e p a t ą  p r > z y j m u j r ^ :

z a.mi e jsoow a : Adir:jiistrar,^a „Nowej Peformj" i wrtystkie urrędy pocztowe; m lejsoo- 
w ą : administracya „Nowej Reformy". — Główna trafik' w Rynku — Ageacya J Hopcas®
1 A Salomonowej, plac Maryacki 8. — Handel 31 Karliasldego. Ilnkiennioe. — Handel

Kretschmera, Rynek. — Handel J. Ekiera ul. Karmelicka 18 
Z& m lelsoow ą pro: lum eratę 1 og łoszen ia  (in eraty.i przyjmują: We L w o w ie  Binra 
dzienników: uudwik Plohn. r.». Karoli Ludwiki 11, S. Sokołowski, Pasaż Hansmana 9. — 
W  P rzem yś lu  Heszeles. — W  Jarcs ław tu  A. imster. — (V W ied n iu : Hermann Gold- 
achmied (sprzedaż pojedynczycl numerów). I  Wollzeile 6. — M. Dukeb Nachf., Ha< „enstein 
& Vogler (także w Hamburga, Frankfurcie n. M., Beri'nie, Lipsku, Uazylei ! Wrocławiu). — 
A. Opptlik. — R. Id )sse (takżi w Berlinie Hamburgi1 Yon^ohium i Norymberdze). — H. Scha- 
lek (Wollzeile). — W  P a ry żu  Sociśtó Mutnelle de Publicitf A. L o r  e t te, directeur. Rne

Canmartin 61.
Oftłosscenu, (inserrty) przyjmuje Administracya „Nowej Reformy" za opłatą od miejBo 
w iersza drobnem pismem (petit) za pierwszy rut 20 h., za każdy następny rai pc 10 h. — N a d e 
słane po 60 h od wiersza za każdy rur, — O łosy  pu b llozne po 2 kos od wiersza. Układ 
tanelaiyczny, cyfrowy skomplikowany pierwszy raz 40 b, następny po 10 h od wiersza. — 
Z a łą czn ik i do „N. Reformy (prospekty, cyrknlarze, ogłoszen i itp.) przyjmuje się za cenę
2 koi. od 100 eg*, dla zamiejscowych, a 1 kor. «d 100 eg*, dla miejsoowych prenameratoró*

Od administracyi „N. Reformy4!
Celem ustalenia nakłaau dziennika. prosimy 

o wczesne odnowienie prenumeraty.
Prenumerata wynosi w K r a k o w i e  

półrocznie 12 K, kwartalnie 6 K, miesięcznie 2 K
W  A n s t r o - W e g r z e c h :  

półrocznie 16 K. kwartalnie 8 K, miesięcznie 
2 K 70 hal.

„Nową Reformę4* można także prenumerować 
w calem Cesarstwie niemieckie n , gdzio ma 
obecnie debit pocztowy.

Wszyscy prenumeratorzy „Nowej Reformy** 
nabywać mogą po zniżonych oenach czasopisma:

„Nowe Mody“
Lustrowany dwutygodnik lwowski po 2 korony 

40 halerzy kwartalnie;

99 Ś  m  i g u  b “
lwowski dwutygodnik humorystyczny po 1 ko

ronie 80 nalerzy kwartalnie.
Ni czasopisma te należy składać prenume

ratę w aumlnfstracyl „Nowej Reformy** przed 
1 l ip c a  1906 t-oku, — w razie przeciwnym 
administracya nie przyjmuje odpowiedzialności 
zr zwlokę w orzesylce pierwszych numerów.

Nieunikniony upadek.
Z żelazną koi sekwencją ddegacys węgier

ska stara się przekonać hi. Goluchow,kiego, ze 
nedszed1 czat, w którym sam Koniecznie powi 
nier się nsnnąć ze swego stanowiska. W  ko
misji dla . pra\ “agranicznych wniosek o udzie- 
enie mu wotum nieufności upadł wprawdzie, 

lecz tego ostatecznego consilinm pbeundi** o- 
szczędzono mn niejako tylko z łaski. Mniej je
szcze względne dla mego okazało się plenum 
delegacyi węgierskiej. Na onegdajszem plenar- 
nem jej posiedzeniu rozprawiano wyłącznie po 
węgiersku Ponieważ hr Gołnchowski jeżykiem 
tym nie włada, była to wręcz ostentacyjna nie- 
grzeczność względem niego, zarazem atoli dano 
pi zez to do poznania, że i wspólny minister 
spraw zagranicznych powinien znać lęzyk wę- 
g :erskf Hr. GołSchowuki stazany więc był na 
milczenie, jakkolu leir jnż s gestów i niektórych 
okrzyków mowcow bez trudności mógł się do
rozumieć, że poddają oni jego politykę i urzę
dowanie dosadnej krytyce. I  rzeczywiście więk
sza część mówców na tern posiedzenia zape
wniała go z obrażającą poniekąd otwartością, 
iż jedynie dlatego wstrzymują się od udzielenia 
mn wotum nieufności, ponieważ w kompromisie, 
zawartym z koroną, zobowiązano się raz jeszcze 
uchwalić tak zw konieczność’ państwowe.

I  na wczorajszem posiedzenia delegaci wę
gierskiej przeważał ton skrajnie opozycyjny. 
Przywódcy atrornictwa ludowego, nie mogąc 
przeprowadzić zgłoszonego przez siebie juz w 
komisji wotum nieufność5, usiłowali nakłonić 
większość przynajmniej do odrzucenia f und n-  
8zn d y s p o z y c y j n e g o ,  ażeby w ter sposób 
zmusić hr. Gołnchowskiego do zrezygnowania 
ze « wego stanowiska. Poseł Hollo wykazjwał, 
że polityka bałkańska hr. Gołncnowskiego do
znała zupełnego fiaska i że jnż z tego powoau 
powinien on wysnuć konsekweneye z sytnacyi. 
Mnwca oświadczył dalej, że wyjaśnienia mini
stra w sprawie godeł i personalr dyplomatycz
nego są tak niewystarczające, iż nie należy ich 
nawet przyjąć do wiadomości.

I znów prezydent gabinetu węgierskiego, dr
e k e r 1 e, zmnszony był wziąć w obronę mi

nistra i uśmierzać wzburzone umysły.
« >brady nad bndzetem dla spraw zagrani

cznych w delegacyi uęgierskiej jeszcze nie
skończone Wobec zobowiczań, jakie wzięło na 
siebie w kompromisie z korona stronnictwo nie
zawisłości, bndżet tego ministerstwa zostanie 
uchwalony, i to zapewne wraz z funduszem dys
pozycyjnym Lecz dłnga ta inkwizycja wzglę
dem osoby hr. Gołnchowskiego i jego polityki 
nie pozostawia jnż żadnej wątpliwości, że dni 
jego rządów są policzone Wobec tego zasłn 
gnje na uwagę telegram, jaki otrzymała lon
dyńska „Daily Chronicie*1 z Wiednia, według 
którego dymisya hr. Gołnchowskiego j e s t  j n ż  
p o s t a n o w ‘ oną.  Ma ona nastąpić w drugiej 
połowie sierpnia. Jako domniemanego jego na
stępcę wymionia depesza ta ambasadora anstro- 
węgierskiego w Londynie, hr M e n s d o r f f a .

F a lk a  o mandaty.
Nazwaliśmy wczoraj wniosek Niemców, żąda

jący osobnego niemieckiego mandatu z Białej, 
’ n t r y g ą .  Wczorajsza dalsza dysknsya w ko
m isji dla reformy wyborczei na ten temat była 
najlepszym dowodem, że jest na prawdę intrygą 
i to jnż ni> wyłącznie nipnueeką, lacz niemiecko- 
raską, uknutą celem uniemożliwienia Kcłn uzy
skania chociażby kilku jeszcze mandatów dla 
Galicji ponad 102 Obecnie, po wczorajszem 
oświadczeniu ministra spraw wewnętrznych w 
komisyi. wszystko przemawia za tem, że N iemcy 
dopną zamierzonego celn. Koło jest w tej spra
wie niemal zupełnie odosobnione, Czesi okazują 
bowiem dziwną obojętność i rezerwę, a z innych 
grap nie odezwał się dotychczas ani jeden głos 
za żądaniem polskich członków komisyi. Fał
szywa z grnntn taktyka większości Koła w spra
wie reformy wyborczej, którą jnż tylokrotnie 
piętnowaliśmy, mści się teraz w ostatniej chwili 
i to jnż nie wyłącznie na tych, którzy w tym 
wypadku zrw inili, lecz, jak zawsze niemal w 
podobnych wypadkach, na  ż y w o t n y c h  i n
t e r e s a c h  c a ł e g o  k r a j u .

Pierwszym mówcą na wczorajszem posiedze
niu komisyi był poseł Pergelt. I  on. wystąpił 
z postulatem wyodrębnienia Gaiicyi, motywując 
go zakrawającym na gorzką ironię komplemen
tem dla kierownictwa Koła polskiego, które 
rzekomo nadało Koln zbyt wielkie znaczenie w 
parlamencie. Kwintesencją jego wywodow było, 
że żadun Niumiec na dalsze podwyższenie man
datów polskich zgodzić się nie może.

Odpowiedz, - jifca na twierdzenia i ataki mó
wców niemieckich i posła WWwii*/ dał nastę
pnie po»8i Kozłowski, była dość słaba Mowc** 
raz jeszcze wykazał, że w razie, jeśli z proje
ktowanych 102 mandatów przyzna się Pola- 
kum 75 —  stosnnek polskich mandatów do o- 
gólnej ich liczby zmaleje z 16 4 na 15'2#/#. Po
lacy nie otrzymają więc swego stanu posiada
nia, podczas gdy Rnsin. stan swój mem.al po
troją. Żądanie osobnego mandafn niemieckiego 
z Białej nazwał mówca szykaną; za ustępstwo 
tego rodzaju polscy posłowie nie mogliby od
powiadać wobec kraju. Zwróciwszy następnie 
uwagę na fakt, że w Anstryi Dolnej stwier
dzono 40.000 wyborców nieniemieckich, którym 
Niemcy z oburzeniem odmawiają własnej re
prezentacji, poseł Kozłowski zalecał posłowi 
Darniowi, ażeby zamiast żądać „gentelmeńskiej** 
uprzejmości ze strony Polaków, sam dal jej do
wód przez przyznanie Polakom na Śląska słu
sznie należącego sie im równouprawnienia —  
W  dalszym ciągr swej mowy polemizował mó
wca z „historycznemi** wywodami posłów nie
mieckich, starających się wykazać prawa Niom- 
ców do Oświęcima i Zatora, dalej ze skargami 
p. Wasill i na rzekome krzywdy Rusinów, zwła
szcza zaś z jego twierdzeniem, że Poiacy swoją 
knltnrę w Gaiicyi zawdzięczają żydom —  po-

Iculeuts*t JLu n czy ń sk i.

N a d  g ł ę b i a m i .
43 (Ciąg dali*}.)

Ona zaś, nie odwracając oczu od pożaru, do- 
porywającego na zachodzie, oblana ostatnim 

W blaskiem purpurowej łany, mówiła cicno:
—  Lat temn trzy o taniej godzinie utraci

łam ojca. 1'nn.rł na moich rękach w ogrodzie. 
Słońce było wtenczas podobne do tego. co dzis. 
Dnch mojego cjca odszedł rezem z ostatnim 
t laskiem dnia... Myślę, że każdy człowiek po
winien umrzeć o zachodzie słońca Jakby to 
było pięknie.., jakaby to była rzecz naturalna... 
umierać w takiej chwili..,

■ Imo ciszy położyło wszystkim swoje mięk
kie palce na ustach. Jak krzewy nietknięte 
wichrem "tali nieruchomi. Siup ognia wahał się 
jeszcze chwilę strzelił piornnr.mi barw po sza
firze bezdęnnei atmosfery, a potem wpedł pod 
oponę ciężkiej, wąskiej chmury, która nad wi
dnokręgiem wyciągała się jak skrwawiona prze
paska nad zranionem czołem ziemi. Noc szła 
na zachód i gasiła wszystkie kolory 

Brat Wojciech rzekł wówczas:
—  Teraz na ciebie kolej, mistrzu Nasze ję 

zyk, Bą nieudolne jeszcze. Nie umieją wyrażać 
jasno myśli, która rodzi się w tajemnicach dn- 
»zy. M yśnj wszyscy żyli dotychczas z dnia na 
dzień, jak pospolity populus cracoviensis. Temu

na«i i owemu roiły się może niesforne idee 
^  głowie, alfl w *yciu pozostaliśmy pion Kami 

‘-nem,, \ tylibyśmy może przepadł- zupełnie, 
bylibyśmy Bję rozcieńczyli w tej wodzie codzien
no" któiB nas otacza gdyby nie twoje zja

wienie się wśród nas, Tyś lata całe strawił na 
myślenia.

—  Ale przebudzenie moje — odezwał się Au
gust — dopiero niedawno nastąpiło. Jeszcze 
przed kilka miesiącami byłem biednym kaleką, 
który sznkal wiatru w polu Dopiero rozczaro
wanie i pesymizm podziałały na mnie, jak zdrój 
ozywczy, Skapalem się w nieb i odtąd jestem 
takim jakim „ostem, śznkam dachów pokrew
nych mi siłą i pokrewnych mi wichrem myśli. 
I  tak was znalaałem moje siostry i moi bracia. 
Odtąd życie stało się nam źródłem głębokich i 
pięknych rozkoszy. Hodujemy w sobie to, co 
nas ocal* od znikezemnienia, hodnjemy w sobie 
ducha-siłę, duch«-lot, ducha wiecznego rewolu- 
cyomstę.

— Pospólstwo krakowskie śmieje się z nas— 
zauważył brat, zwany Scipionem —  nie rozu
mieją nas, a krytykują.

—  Zacz Par dał im zęby —  wtrącił nwagę 
MeLstofeles —  kn gryzieniu rogatych bestyj.

Angnst uśmiechnął się i rzekł:
— Kłujemy ich w oczy naszem wzięciem, na

szą rozmową, naszem postępowaniem. W  ich 
wyobrażerin tworzymy waryacką sektę. Razi 
ich słowo brat i siostra, bo nie wiedzą, że mię
dzy nanż pokrewieństwu ducha stworzyło sil
niejsze więzy, niż je tworzy pokrewieństwo 
krwi.

—  Prawdę powieaziałeś, mistrza —  szepnął 
młodzieniec o snchotniczem obliczu — wśród 
was cznje się swój, jakbym od kolebki rósł z 
wami, w domn moim własnym O D cym i wydają 
nr się być wszyscy moi krewni, i ojciec, i ma
tka, i rodzeństwu Przez co to się stało, mi
strzu? czy umiesz mi to wytiomaczyć0

—  Tak jest i ze mną —  odezwał się An
toni.

—  Tak i ze mną — izekł August. —  Po-

czem raz jeszcze p r o s i ł  koiuisyę o przyzna 
nie Gaiicyi 110 mandatów

Ze strony rządu zaorał następnie głos mini
ster spraw wewnętrznych Bienerth.'Oświadczył 
on zaraz w początku swej mowy, że r z ą d  
n i e  n w a ż a  z a n z a s a d n i o n e  aalsze Dod- 
wyższenie liczby mandatów dla Gaiicyi — pc 
nad 102. Po tem odrznceuin wniuskn polskiego 
zwalczał także wniosek Niemców o osobny man
dat niemiecki z Białek a zwalczał go uwagami 
i cyframi, niemal analoeicznemi z naszemi ar
gumentami we wczoraj ym numerze, Według 
obliczeń rządowych, w gminach Białej, Hałeno- 
wie, L'pmkacL i Wilamowicach, położonej już 
w powiacie Kęty, mieszka 15.000 Niemców i 
5700 Polaków. Okręg wyborczy utworzony z 
tych gmin. nie stałby więc w żadnej propor
c ji do innych okręgów wyborczych. Jeśli zas 
w toin dysknsyi podniesiono, że Niemiec, w 
tym okręgu wybrany, byłby niejako reprezen
tantem wszystkich Niemców z Gaiicyi —  to i 
ten argument wydaje się mówcy nie bardzo u- 
zasadniony. Jeśli bowiem od liczby 212.000 
Niemców, jaką wykazuje statystyka w Gaiicyi, 
odliczy się żydów —  pozostaje rodowitych Niem
ców zaledwie 45.000. Wobec tego rząd jest 
przeciwny przyjęcia wniuskn p, Kaisera Tak 
samu atoli nie moż“ się zgodzić na iunego ro 
dzajn przesunięcie liczby mandatów, przyznanej 
w projekcie ks. Hohenlohego poszczególnym 
krajom, gdyż to n a r a z i ł o b y  na p o w a ż n e  
n i e b e z p i e c z e ń s t w o  całą reformę wybor
czą. Minister zwróci! się wkuńeu do komisyi z 
prośbą a b y  w n i o s k a  o p o m n o ż e n i e  
m a n d a t ó w  d l a  G a i i c y i  p o n a d  102 n i e  
p r z y j ę ł a .

■Słusznie zupełnie zastosował do tej odpowie
dzi ministra następcy mówca poseł D e m e l  
przysłowie nmmieckie: „ Vogel friss —  oder 
stirb**, co w tym wypadku znaczy innemi sło
w y  Jeśli nie przyjmiecie projektu rządowego, 
wszystko przepadnie. Poza tem atoli mówca 
obstawa! przy żądanin osobnego mandatn dla 
Niemców w Gaiicyi wogćle, przyczem w zamian 
za to oświadczył co do swej osoby gotowość 
przyznania o s o b n e g o  m a n d a t u  d l a  P o 
l a k ó w  na B u k o w i n i e .

Po mowie Demla przyjęto wniosek o zamknię
cie dysknsyi.

Cyfry statystyczne ministra spraw wewnętrz
nych dotyczące liczby Niemców w Gaiicyi skon
fundowały w wy łokim stopniu p. K *  i s e r r, 
któiy przecież nalicził w Gaiicyi . 250.00U
Niemców. 3f!^4SS"-cj*:Tjjfśp?
w tym wypadku cyLami „lekkomyślnie nip-uo- 
kładnemi**, sam atoli nio był w stanie przeto
czyć dokładniejszy en. Tas on jak i poseł re- 
mel wyrażali przytem fdziwi inie, że rząd t V- 
dów traktuje obecnie jako osobną narodowość. 
Mówca usiłował w końcn wykazać, że Polacy 
i Słowianie dążą do hegemonii w państwii, 
podczas gdy Niemcy bronią jedynie cwego sia
nu posiadania. Jego stronnictwo nigdy nie przy
łoży ręki do reformy wyborczej któraby w y
dała państwo na łnp większości słowiańsliej

Po pośle Kaiserze zabrał raz jeszcze głys 
Wasilko, któremu jako jedynemu w komis?* 
Rnsi nowi pozwolono wyjątKowo przemawiać 
w jednej sprawie więcej, n.ż dwa razy Oświad
czył on, że Rnsini zawsze —  b e z  w z g l ę d n  
na s ł o w i a ń s k ą  w s p ó l n o ś ć  —  głosowali 
tylko za tem, co ze swego stanowiska uważać 
za słuszne. Dalej popiera! wniosek o kiandat 
niemiecki z Białej i wogóle zapewniał Niemców 
o głębokiej dla nich życzliwości Rusinów. Pod 
jednym tylko względem nie mogą oni iść ręka 
w rękę z Niemcami, a mianowicie cc do wyod
rębnienia Gaiicyi. Przeciwko tema będą o d o u o - 
w ili wszelkiem1 sposobami. „Prostując** swoje 
twierdzenie, że Polacy w Gaiicyi „zapożyczyli**

— — i  ■ ■ ■

m*ędzy mną i żon™ moją wyrosłr ścana nie
wypowiedzianych różnic, a ta największą jest, 
że ona należy do tych, którzy tkwią ky mate- 
ryalnym bycie, jak dafo, wrywająjy t . korze
niami w pokłady ziemi i które ścierają się na 
bezosobowy, nieindywidnalny, bezduszny pył, a 
my chcemy być, jak ludzie którzy wpadli w 
toń i nie wieazą, gazń' płynąć, zatem całym 
wysiłkiem ramion upnsn głowy nad głębiny, 
byle dojrzeć gdzie b izef.

—  Drodzy moi —  móuił dalej, rozol 
jąc się wewnętrzne ideu «tóra go posi 
lego —  ani naiwnym nie jestem « l : 
kiem, którego umysł jest zatr ącony. Ta 
między nami, którzy stoimy tu pod t; 
zmiernym baldachimem nocy, a tymi ta 
rzy w blaskach swoich mieszkań porns 
teraz i zapalają tysiące czerwonych 
wzeświecając/ch przez szyby, że my 
kn Nieznanemu, a oni, jak szkapy, i 
pizężacb, utraciwszy jo z oczu,

—  Ozem jest człowiek? —  rzucił stłnil 
głosem natarczywi pyt .nie.

Wszyscy skupili się -nło jak.
ptaków, zbudzonych ze snn Noc r 
nich wielka, niepojęta... SKrzydła swe 
wypijające światło, wsparła o brzeg* z 
stanęła obok nich zi inmana...

—  Czen jest człowiek, a czam sa oi 
powtórzył August pytanie głosem nabr:-. 
od ognia wewnętrznej mocy.

Milczenie legło u ich nóg, jak pies c 
jące i n*eme.

—  Drodzy r o i  —  mówił ialej —  ja ni1 
tam się o to, co jest naród, co jest religi 
jest byt, ale pytam s,ę tylko o to, co jest 
w*ek? Nie pytam się o to, kto was eh iw  
kochacie, czemu hołdujecie, jak pojmuje 
a jak śmierć i narodziny. u*e pytam, e:

kulturę swoją od żydów, mówca wykazywał, że 
w bandla, adwokaturze i w stanie lekarskim 
Polacy jedynie dzięki żydom mają liczebną prze
wagę nad Rusinami. Rnsini koniecznie żądać 
muszą dla siebie co najmniej 27 zcpołme pe
wnych mandatów

Pc mowie Wasilki —  jakkolwiek jeszcze 5 
mówców zapisanych było do głosn, —  przerwa
no obrady do dzisiaj. Dziś też zapewnie roz
strzygnie się los wniosku polskiego.

D n my.
(Mowa ks. TTidsowa. — Sprawoidanie oosli Ji kobsona
0 pogromi*, w BuCmb oku — W csonjsie posiedcenio

Dany. —  Kozacy wobec lada i carsl.

Czwartkowe posiedzenie Dumy, t. j z dnia 
21 b ni., wzrastało coraz więcej do znaczenia 
daty historycznej w miarę, jak nadchodziły o 
nienr dokładniejsze wiadomości. —  Ministrowie 
Sprawiedliwości i spraw w“ wnętrznych odpo
wiadali na interpelacye, wniesione jnż dawno 
pr ,ez członków Dumy, pomiędzy innemi także 
na interpelację w sprawie stosnnkn Dolicyi do 
pogromów M.nistrowie dali zwyczajne odpo
wiedzi wedle recepty rosyjskiego czynowni- 
ct»?a, poczem wywiązała się nad niemi dyskn 
sya. Wziął w mej także udział —  jak jnż do
nieśliśmy — ks. ITrnsow, były gubernator za 
czhsów Plehwego, następnie towarzysz ministra 
spraw wewnętrznych, człowiek bogaty i wy
kształcony Mógł powiedzieć wiele na podsta
wie własnego doświadczenia i własnych spo
strzeżeń, wreszcie na podstawie informccyj, o 
które nie trudno mu było, jako arystokracie i 
byłemu dygnitarzowi rządowemn. Uczynił to 
ke. Urasow i podał Dumie rzeczywiście cenne 
rewelacye. Było to już bardzo dużo. A le ks. 
Urusow nie poprzestał na tem. Rzncił z try
buny szereg faktów, surowy meteryał, kamyki 
do mozajki, a nartępnie pozbńrał je i złożył z 
nich tak jaskrawy, a wierny ohraz zbrodniczo- 
ści czyuownirtwa, taki akt oskarżenia, że ga
binet nia znalazł ani słowa odpowiedzi realnej, 
a Dama ujrzała przed sobą niespodziewane zja
wisko: byłego sekretarza stanu, rozbijającego 
w puch rządy, Którym niegdyś słażył. Ks. Uru
sow stał się sławnym t,ą jedną mową. Teraz, 
gdy p-usa rosyjska podaje „in eztensc** jej 
brzmienie, uzupełniamy nasze dwukrotne wzmian
ki przytaczając najważniejsze ustępy z owej 
pamięlłięj fiiiniki.

luuwii 'ku. " O r u s ó w  po krotKim 
wstępie, opisującym chwile przed wybuchem po
gromów —  dziaiają |vr poczuciu jakiegoś prawa, i 
w przekonaniu o swojej' b e z k a r n o ś c i  1 dzta 
łają tylko dopóty, dopóki poczucie to 1 to przeko 
nanie nie zostaną w nich zachwiane poczem po
grom kończy się s z y b k o  i ł a t w o .  W  działal
ności policy'. nigdy niema jednolitości I podeżre 
gdy jedne cyrkuły uh gają z n p e ł n e m n  r o z 
g r o m i e n i u  I t o  przy istnieniu w nich z n a c z 
n y c h  s i ł  p o l i c y j n y c h ,  to drugie cyrkuły po
zostają niemal nietknięte wskutek tego, Z6 poli- 
cya ochrania je, spełniając swe obowiązki sumień 
nie i E>nerglc-;nie. Wreszcie pogrom zakończył się 
Dokonaro aresztewm. ale badające uwiezionym 
władze nie mogą oprzeć s?ę wrażenia, że stoją 
przed niemi nie tyle zbrodniarze, ile oszukani prze2 
kogoś ciemni ludzie. T a l: więc daje się odczuć 
w pogromach jazas o r g a n i z a c y a  j e d n o l i t a
1 s z e r o k o  p o m y ś l a n a  Mylą się ci, którzy, 
naz’ ;WS7 ją  rządową, myślą, ze kwesty a już roz 
wiązana i sprawa jest jasną. Vle naturalnie nie 
mylą się zupełnie... Wypadhi minionej zimy, które 
posłużyły za pcwed do nasiej interpelacyi, pomogs 
uam po części zoryentować się w mgle, otaczają
cej te i tak już barczo ciemne sprawy.**

W  dalszym toin  opowiedział ks U/nsow, ja 

ko ‘•omertarz do ostatniego twierdzenia, że w 
styczniu roka hieżącego, pewna osobistość, zaj
mująca trugorzędne stanowisao w ministerstwie 
spraw wewnętrznych, potępiająca pogromy, za
częła otrzymywać z jednej strony proklama- 
cye, wzywcjące do pogromów, z d-ugiej zaś do
niesienie o przygotowaniach do tych pogromów. 
Wspomniana osobistość, dzięki rozporządzeniom 
prezydenta rady ministrów, zdołała zapobiedz 
pewnym oczekiwanym pogromom, a równocze
śnie na podstawie tajnego śledztwa wykryła 
sposót ich przygotowania i wybnchu,

Oto grupa „patryotów**, stojąca w związku 
z redakcją pewnego dziennika na prowincji, 
zajęła się tą robotą, wzywając ludność rosyj
ską i żołnierz? do krwawej rozprawy z obco- 
plemiańcami i rewolucjonistami. W  tym celn 
wydawane proklamacye, które rozwozili człon
kowie towarzystw „patryotycznych** między ni
mi niżsi fnrkcyona-ynszf policyjni, ibez wiedzy, 
a często wbrew woli swoich przełożonych. —  
Ż a n d a r m e r y a ,  l u b  o d d z i a ł  o c h r o n y  
m i a ł y  j a k i e ś  s p e c j a l n e  f u n d u s z e  i 
zaraz do nich przybywały przeróżne ciemne in
dywidua, a po mieście zaczynały krążyć pogło
ski o pogromach. Gubernator uspokajał przera
żonych mieszkańców, minister dawał telegrafi
czne polecenia, ażeDj te lnb owe śiodki zarzą
dzono. władza miejscowa czyniła to często, ale 
fnnkcyonarynsze policyjni sądzili, że te rozpo
rządzania są tylko dla pozom. C z y t a l i  m i ę 
d z y  w i e r s z a m i  i z p o z a  r o z k a z ó w  s ły 
s z e l i  i n n e  g ł o s y ,  którym nie odmawiali po- 
słuszeńrtwa.

W  Petersburgu odkryto równocześnie ta j ną 
d m k a i n i ę  w domn przy ulicy Eontanka w 
odległej sal: d e p a r t a m e n t u  p o l i c y  i. —  
Przy kaszcie •pracował Komissarow, przebrany 
po cywilmma oficer żaudarmeryi, Który z kilku 
pomocnikami drukował proklamacye, wzywające 
do pogromu. O istnieniu tej drukarni nie wie
dział nrwet departament policyi, a Komissarow 
oświadczy! wobec pewnej osobistości: „Pogrom 
urządzimy, jaki potrzeba. Jeżeli potrzeDa na 10 
ludzi, będzie na 10, jeżeli na 10.000, to będzie 
na 10 00U". W itte dostał atakn astmy, gdy mn 
doniesiono o drukarni. Wezwał do siebie Ro- 
miss&rowa, poczem drukarnia zniknęła bez śla- 
dn i dzisiaj nikt o niej nie może dać radnych 
wyjaśnień.

„Główni organizatorowie I kierownicy tej ik ■ 
cyi —  mówił ks. Urusow, wyciągając wnioski ze 
swoich wywodów, —  pozostria puca slWW kiwypo- 
lencyi ministrów 1 dla nicu i dla ich celów jest 
zupełnie o b e j ę t n e m  , czy dany minister zacho
wa się wobec nich z życzliwą neutralnością, czy 
też wystąpi z oświadczeniem, potęniającem ich dzia
łalność, Co więcej, twierdzą, że żadne ministerstwo, 
nawet wybrane z łona Dumy, nie udnłi. utwierdzić 
w państwie porządku, dopóki jacyś nieznani nam 
luazie, stojący na boku ze, nieprzeDltą zasłoną, bę
dą grubeml rękami chwytali oddzielne części pań
stwowego mechanizmu i będą, wykazując swą po
lityczną ciemnotę, prowadzili jal ąt, polityczną wi- 
wisekcyę na żywych organizmach. Ciemne Biły 
zbroją się przeciw nam, oddzielają nas on cara i 
osłabiają jego zrnfanie ku nam. Powstaje tu ogro
mne niebezpieczeństwo, które nie zniknie, dopóki 
na losy państwa i na sprawy rządu wywierać będą 
wpływ decydujący ludzie, * w y c h o w a n i a  i in- 
t e l i g e n c y i  w a c h m i s t r z e  i s t ó j k o w i ,  a 
z p r z e k o n a ń  p o g r o m c y . **

Oczywiście mowo ks. Urnsowa wywarła w Du
mie ogromne wrażenie. A  gabinet? I  ministro
wie nie mogli uozostać obojętnymi na to oskar
żenie ze strony arystokraty i byłego towarzy
sza ministra Nie było wymówki, że to przesada, 
rewolucyjna.

Zdając sprawozdanie w Dnmie o p o g r o m  i e

Kacie, szczęścia w życiu, ety walki albo Drący, 
czy błogosławicie dzień, w którym ojciec i mat
ka <?as"t* dali wam życie, czy dzień ten prze
klinacie, n'e pytam was c waszą Kulturę, idea
ły, nam ęrno-^ci, pytam was o to jeano, co jest 
człowiek?

Słowa jego szły, ja t  krzyk wielki na nich i 
biły miotam1 o serca. W  oczach ich przyczaiły 
się niespokojne y-idma zbudzonych dnsz i za
wieszał? się na jegc ustach błyskawicami trwo
gi i r»R»*i i.*«nia. W  piersiach kołatały im tętnice 
głośn . t  : atęzenif-m.

Mus —  szeptały wargi 
ust w milczenia zapalił latarkę nocną, 
o wątłe błysnęło i rzneiło przed się snop 
ni. Noc cofnęła się wstecz przeó niem. 
szcze wyższym płotem mrokćw niep^ebi- 
awrr,eć ich dokrła.
'owiedz mistrzu, cos rzec miał —  prze- 

l» do niego Marya. 
zaś odparł:

ł: ircie ludzkie, ciągnące się w łańcuchu 
mczonosci, byt i ta cala geologia aucha, 
nam hi story a przekazuje, jest jak ta noc, 
nas teraz otacza. W tej nocy pracuje 

i, l *  tka, połaj się plemiona, państwa i na- 
ną i powitają <-odzmy, podleje i uszla- 
się miłość, tryumfuje i pod gilotyna gł

odni*, padają sobie w obięcia lnb na 
podstawionych ginu ludzie, w k łtunach 

swej koszuli przewala się nędza lub roz- 
Ibogactwo muza się w kąpieiacb z pereł 

i dyamentów —  sie to jeszcze nie jest

złowiek, to jest to światłe idące przez 
inne od zbrodni, od nansi, od religii, 

ctwa i bankructwa
hłowiek, to jest te- migot ducha, który 

mrcki i krzyczy

—  Jestem silnyI nie w chwili, am w miejsca 
spełnia się moje dz eło, ale na bezkresach i w 
bezczasie, jestem igniwem słońc, wichrów i bez- 
deni. jestem wiecznie żyjącą endowną tajemni
cą, która leci przed się w wieczność i przez 
wstrząśnienu wulkanów, przez bóle narodzin 
ziemi, pi zez ociekające krwią losy deptanych 
i tryumfujących państw, przez tortmy dachów 
niezależnych, przez śmierć gwałtowną czy cichą 
starca czy pziecka. ojca w pełni sił czy matki 
rodzącej nowe życie... lecę w wieczność, aż nde- 
izę kędyt łomem o złoty słup, który podpiera 
budowę wszechświata i wówczas wytryśnie ze 
mnie cudny kwiat i będzie mn na imię: „wiem**.

—  To ja człowiek.
Podniósł latarkę do góry i rzncił błyski świa

tła na mroki które klęczały dokoła nieb. jak 
sarkofagi ciche

—  Kto myśli tak, to człowiek silny. Kto czn
je tak i to czucie bndz; w głębiach swego ist 
nienia, ten jest człowiek silny.

—  A oni tam. z pochylonymi karaam^ biją 
się o miedzę ziemi i o świstek banknotów. Tc 
pył i żwir i kamienic na drodze człowiek*

—  Oni, rozpleniający się. jak czeredy much, 
to muł, który dusi silnych...

— Idąc przeć się omijajcie pył i żwir i ten 
gnijąc j  muł z pogardą bezbrzeżną.

Umilkł.
Marya przycisnęła jego rękę do ust swoich. 

On pocałował ją w czoło. Mieli łzy w oczach, 
jako mm.

Białe światełko latarki oświecało im drogę. 
Wracali ao miasta mcmi i cisi, jak dachy, 
które idą odwiedzić żywych, nie do nich nie 
mówiąc. (C. d. n.)



b i a ł o s t o c k i m  delegowany w cym celn posei 
J a k o b a o n  wyraził suj w sposób następujący:

, Pogrom można nazwać policyjno-sołdacko- 
prowokatorskim Udział czynny "rojska i poli
cyi jest dowiedzionym i przeraża swą otwarto
ścią cyniczną. Z chwilą odejścia wojska z da
nego miejsca, pogrom natychmiast ustawał 
W*ród zabitych chrześcijan nie znaleziono ani 
jednego chuligana. Olbrzymia część żydów za
bitych ma rany od b a g n e t ó w  i k n l  k a r a 
b i n o w y c h .  Uderzenia bagnetów znać prawie 
na wszystkich trupach. Wojsko działało na 
w ł a s n ą  r ę k ę  wraz z poncyą, nadzwyczaj 
rzadko pokazywali się na nlicacb oficerowi 9. 
Świadków pogromu rozstrzeliwało wojsko, śledz
two z tego powodu jest bardzo utrudnione. 
Bombę rzucono nie przed pogromem, lecz w go
dzinę później, gdy jnż się zaczął. Bomba ta 
żadnej szkody nie zrządziła

Drugi poseł S z c z e p k : n do powyższych re- 
welacyj dodaje, co następuje; „Mogę tylko 
stwierdzić, że, według wszelkich danych, po
grom mógł być w s t r z y m a n y  w p i e r w 
s z y m  dniu.  Władze jednakże tego nie uczy
niły, oczekując, jakie wrażenie pogrom wywrze 
w Petersburgu i jakie z tego powodu otrzy
mają instrukcye".

O wczorajszem posiedzeniu Dumy podają te
legramy następujące szczegóły.

Interpelacja o ograniczenia wolności prasy 
wywołała dłuższą dyskusyę, w której szereg 
mówców rząd ostro atakował. —  f t a m a d e l l i  
z Kaukazu wyraził zadowolenie z powoca ag - 
tacyi w armii, wobec czego F e d o r o w s k i j  
oświadczył, że armia powinna stać p o n a d  po
l i t y k ą ,  inaczej Rosya mcsi być widownią 
nieprzerwanego szeregn rewoincyi

Następnie Duma przyjęła n a g ł o ś ć  interpe- 
lacyi w sprawie rozruchów i podpalań w okrę
gu c z e r n i g o w s k i m ,  spełnionych na rozkaz 
szeia zandarmeryi, generała R n  do w a. Spra
wozdanie o tych zajściach wy wołało w i e l k ą  
s e n s a c y ę .  Interpelacja z powodu użycia ko
zaków, jako agentów policyjnych (!), spowodo
wała ożywioną dyskusyę.

Wielkie wrażenie sprawiła mowa dep. koza
ckiego k r a k m e z e w a ,  który zaznaczył, że 
kozacy niegdyś kochali wolność, jednak r z ą d  
chwycił się systema wykorzenienia w kozakach 
wszelkich u c z u ć  l u d z k o ś c i  napełnił ich 
nienawiścią pogardą dla Rosyan. Nie należy 
jednak koza ko w nienawidzieć, tyiko nad nimi 
u b o l e w a ć .  (Poruszenie.)

Dep. W a s i l i e w  i S e w a s t i a n o w  z o- 
sręgn dońskiego, domagali się zakończenia dys- 
knsyi nad interpelacyą o kozakach, twierdząc, 
że Duma n ie  ma p r a w a  domagać się ich n- 
snnięcia, gdyż prawo to przysługuje jedynie 
m o n a r s z e .  —  P r e z y d e n t  przywołał mów
cę do p o r z ą d k u ,  uznawszy oświadczon e to 
za niedopuszczalne od chwili, gdy prezydent 
dyskusyę dopuścił. —  W a s i l i e w  zakończył 
twierdzeniem, że kozacy tracą cierpliwość i 
p o d n i o s ą  s i ę  p r z e c i w  p a r t y i  r e w o l u 
c y j n e j . —  Dep. B o r o d i u ,  S e d e i n i k o w  
i A f a n a s i e w  oraz wszyscy i iur» zastępcy 
kozaKÓw odparli yywody W asiliewa i Sewastia- 
nowa i oświadczyli, że ci dwaj tylko dzięki 
i n t e r w e n c y i  w ł a d z  a d m n i s t r a c y j -  
n y c h  z o s t a l i  w / b r a m .  K o z a c y  p r a 
g n ą  z ' r ^ e i m r o s y j s k i m i y ć w p o k o j a .

B r r ? * * !  otttiJytał listy kozaków r oś m il
czeniami, że pragną powrocić do domu r wyra
żają swe oburzenie, że użyto ich do służby po- 
i i c y j n e  Borodin oświadczył że obaj posło
wie kozaccy, którzy twierdzili, że kozacy są 
oddani swym przełożonym i nienawidzą rewo
lucjonistów, w y p r a c o w a l i  s w e  m o w y  na 
s p ó ł k ę  z g e n e r a ł ,  mi.

S e d e l n i k o w  powiedział, że kozacy są praw
dziwie oddanymi carowi i ojczyźnie, a le  c a r  
sam j e s t  p i e r w a z y m  s ł u g ą  o j c z y z n y  
a o j c z y z n a  r e p r e z e n t o w a n ą  j e s t  
p r z e z  D u m ę  i domaga się wolności. Kozacy 
więc nie mają prawa działać przeciw woli par
lamentu

Mowę tę przyjęto oklaskami, zaś mowy Wa- 
siiiewa i Śewasuanowa ciągle przerywano śmie
chem, hamsami i krzykiem: „Dosyć 1“

R o d i c z e w  protestował pr~eciw nadużyciu 
-mienia monarchy, który nie może źle postępo
wać, tylko władze, które nadużywają w egze
kutywie imienia cara i obowiązkiem jest Duny 
takie zbrodnie napiętnować.

Nagłość interpelacyi w sprawie k o z a k  o w 
p r z y j ę t o  j e d n o m y ś l n i e  i przystąpiono 
do inteipelacyi w sprawie aresztowania reda
ktora pisma „Courriei aa St. Petersbourg**. —  
Policya wtargnęła do di nkarni i uwięziła reda
ktora, 1 współpracownika i korektora, a inspe
ktor policyi oświadczył: „Zanim w Białymsto 
kn wygaśnie pogrom, w Petersburgu taki sam 
zaaranżuję**. Interpelację tę przyjęto także je- 
dncmyślnie i posiedzenie o 3 18 wieczór zam 
Rn.ęto.

M o r ia ia c T i  armii mi\M
Czytamy w „Stranie**:
„W ielki niepokój pannje w armii rosyjskiej. De- 

penie ostatnie x Karska, Połtawy, Woroneża, Seba- 
■topola, Ulatania, Krasnojarska, wiadomości o cią
głych meporotamieniach wśród pnłków gwardyl, 
świadcią najlepiej, że zrozumienie obecnej sytuaoyl 
i anormalnych stosunków rośnie w armii s dniem 
każdym. Słażalcia agencja petersunr ik. stara się 
nas przekonać, że żcłnlerse buntują się wyłącsme 
i  Dowodów ekonomicznych. Pnypaśćmy. że jest 
v tern źdźbło prawdy, aczkolwiek Bprawy ekonomi- 
c iu p  w obecnych Masach są tak ścisłe iz ią iane 
s polityką, że i one nawet mają macany podkład 
polityciny. W  każdym raiie szereg stały en przeja- 
wów oburzenia 1 protestu tych Deiciynnych aorąd 
1 poBiasmych szeregowców nie może nie wywołać 
poważnego zastanowienia..

Żądania „warunków normalnych“ życia państwo
wego, do jakich —  miejmy nadneję —  doprowadii 
w najbliżaaej pnysałoścl Kosyę rewolacya, opierać 
o.ę muszą na w y  >gani i , aby wielkie mocarstwo, 
pragnące mleć Jakiekolwiek ananaeme wśród innych 
państw Europy, pragnące ntriymać nietykalność 
■ wych granic terytoryalnych posiadało odpowiednio 
aorganiaowaną armię. Żądania te odpowiadają naj 
aapełniej zapatrywaniom sfer wojskowycn. Armia, 
w której a powodu ciągłych aabnraeń, nie może 
być stosowaną dyscyplina wojskowa, w której po
waga włada zupełnie upadła, przedstawia ajawisko 
n l e a w y k l e  g r o ź n e ,  a zarazem a g u b n e . —  

szcze wlękaiem niebezpieczeństwem dla srają

jony-eh lajest taki tłam idoiorganlaowanych, naorojoń 
dzi. Moitke niegdyś powledaiał „Armia bez dyscy
pliny 1est kosztowną maszyną, szkodliwą dla pań
stwa, niebezpieczną dla społeczeństwa**. Jak tu się 
na to nie ugodzić? Przypuszczając, że życie Rosy! 
wcześniej czy później wejdzie na drogę normalną, 
należałoby już dziś poważnie pomyśleć o przywró
ceniu porządku w wojsku i o Btworzeniu n ó w e g o  
u s t r o j u  w nowej armii. —  Przedewszystkiem 
twórcy nowego UBtrojo winni pomyśleć o Btworze
niu dobrego wyższego zarządu armii. która nietyl- 
ko winna byó zreorganizowaną, lecz oddaną w ręce 
zupełnie i n n y c h  l u d z i .  Obecni główni działacze 
w armii 1 marynarce są to po większej części oi 
sami, którzy trzymali w ręku ster wyższej admin* 
stracyi wojskowej przed wojną rosyjsko-japońską, I 
dopomogli wiele do hańby i kięski narodowej Ro
syi. Stoją oni ciągle jeszcze na czele armii, sta 
rannie odpychając od siebie jakikolwiek projekt po 
ważniejszej reformy wojskowej 1 myśląc wyłącznie 
o tern, aby nie narazić się dworowi 1 zadowolnlć 
■we saknsy egoistyczne. „Poprawić się** oni nie po 

prawią —  próżne marzenia. W  tym wieku 1 na 
tem stanowisku, na którem ich zasiała chwila 
przełomowa, oni nie są w stanie „ze soamettre**, 
mogą tylko „so  demmet r e * * .

Stworzyć nową armię, jest zadaniem tytaniczne* 
szczególniej ciężko jest stworzyć posłuszny orga
nizm wojskowy s obecnego zbuntowanego konglo 
meratu uzbrojonych 1 zdezoiganlzowanych ludzi.—  
Może najlepszem wyjściem byłoby uwolnienie wszy
stkich żołnierzy, podoficerów I oficerów, I organizo
wanie armii na nowo, z nowego materyału i podług 
nowego systemu. Środek to radykalny i rezykowny, 
na razie zapewne nie wykonalny wobec możliwych 
powikłań zewnętrznych, ale konieczny... Jeżeli w 
ciągu szeregu lat nie nsuniemy wszystkiego- co 
stare, to bakcyle aarazy podtwnemu toczyć będą 
armię i powtórzy się bajka o wlewaniu świeżego 
wina do starej, zatęchłej beczki.

-! Możliwie uwag

Pogrzeb posła Byka.
Jak donoszą telegramy, wczoraj odbyła się eks- 

portacya zwfoL imarłego posła B y k a  na dworzec 
kolei północnej, skąó zostaną przewiezione do Lwo
wa na wieczny spoczynek. Na obrzęd żałobny, któ
ry rozpoczął Blę wczoraj o godzinie 3 po południu 
przy Dyli ministrowie: Klein, KorytowaH, Dzledu- 
szycki i Pa:ak, nalej prezydent Izby poBłów, Vat- 
ter, presydynm Koła polskiego, tudalei liczni posło
wie, między nimi Barwmski. Minister Pacak imie
niem rządu złożył rodzinie kondolencyę.

Mowę żałobną wygłosił prezes Kota polskiego, 
A b r a b a m o w l c z .  a óry pożegnał iwłoki, mające 
spocząć wkrótce na ziemi rodainnej. „W  krótkim 
stosunkowo czasie —  mówił p. Aorabamowici —  
sw łasicza. gdy mierzy się ten esa życiem krają, 
s widowni naszego politycznego i narodowego ży
cia schodzi jnż czwarty a rzędu mąż wyznania moj 
żeszowego, z których każdego imię zrosło cię zai
ste a życiem kraju, których praca dla kraju była 
soliaarną i wspoiną, a wszyscy czterej —  mam tu 
na myśli bł. pam. Filipa Zuckera, Bernarda Gold
mana, Piepesa-Poratyńsklego i Emila Byk. —  pa
miętając iywc owe i i  r.ierzcfiłe czasy, w których 
wyznanie roiaaielało politycznie 1 społecznie, gło
sili przy każdej sposobności swym współ wyznaw- 
com, popierając .tale słowo czynem, iż zrównanie 
polityczne 1 społeczne, podyktowane prawami cywl- 
lizacyi 1 luaiko-CM, dając prawa, nakłada również 
i obowiąaki wobec sraj u, którego stali się rówao- 
uprawu.onyuu wspdJkfcywnśs.lł*.!, 
ty uprawnienie to przyjął radośnie.

Podniósłszy zasiągi Zuckera, P Goldmana 1 pie- 
pcsa-Poratyńskicgo, mówił dalej p~ *es Koła: ,Jak 
obowiązk. swe wobec kraju pojmował Emil Byk 
mówiłem jnż na Innem miejscu. (W  Koie polakiem 
P. red ) Powtarzać i podnosić aasłcyl amarłego, 
tem mulej potrzebuję, gdyż tkwią ono żywo 1 głę
boko w sercami tu obecnych I odmły się żałosnem 
echem w kraju. A jeżeli mówiąc nad awiok&ml E. 
Byka, cofnąłem się pamięcią do dawnych jego wgpół- 
towarzyszów pracy i współwyznawców, to uczyni
łem to jedynie dla dania świadectwa prawdzie, że 
nic silniej nie zaciera różnic wyznaniowych i nic 
bardalej nie łąciy, jak m i ł o ś ć  w s p ó l n a  k i a -  
j n, jak a s y m i l i a c y a  c a y n e m  1 daebem**-

P  mowie prezes Abrammowicz wyraził kondo 
encyę małżonce zmarłego.

‘ Iniont bęaą warunki oigiery szkol-

Od r edakcyi
Najbliższą nowością naszego felieton a będzie, 

dla naszego dziennika napisani*, powieść współ
czesna M i m a r a (pseudonim), osnuta na tle 
stosunków polsko-rosyjskich w Królest yie, p. t.:

W nierównej walce.
Drak tej pow eści, która z pewnością obndzi 

żywe zajęcie, rozpoczniemy zaiaz, w przyszłym 
kwartale, po ukończenia powieści T. Konczyń- 
skiego p. t.: „Nad głębiami1*.

27 czerwca.

Konkur8 nauczycielski. Zarząd główny T. S. L  
rozpisuje konkurs: 1) na posadę ńaucayclela z
uzdolnieniem do nauczauia języka nlem tckisgo s pła
cą 1400 koron I dodatni a  na miesaJkrsle i „szot'* 
im. Konarskiego w Leszczynach; 2) na posad 
ucsyciela a uzdolnieniem do nauczania języki 
mteckiego nrzy szkole 4-klasowej, połączonej 
działową im. T, Kościan .ii w Białej, z płacą 
koron i dodatkiem na mieszkanie 140 koron, 
dydaci ■ egzaminem wydiiałowya z I  grupy 
mieli pierwszeństwo. W  obu wypadkach d 
pięcioletnie, uzyskane w .kołacn pjolicznyc 
aostaną w mocy. Nauczyciele, którzy otrzy 
zarządu głównego T  S. L. nomlnacye na «\ 
sady, winni wnieść podania do Rady szkolnej' 
jowej o nrlop na tej posadzie, którą dot,c? 
zajmują. Podania wnosić należy pod adresen ■ 
du głównego T. S. L. w ' Krasrowio t.u. 3uc- 
ska 7) do 15 lipca br. 1

Z I. szkoły ylmnazyainsj i^ .isziej. Jak 
siliśmy, prsy I. gimnszyalcej szkole żeńs)| 
Krakowie (mica Wolaka 1. 13) otwarty bę 
pocaątka roku szkoin. 1906/7 plerwsr.y ku 
gotowawczy dla uczennic od 10 roka życi 
gram tego knrsu stara »ię uwzględnić no 
nia pedagogiczne, a jednocześnie licay się 
ganiami dalszych klas gimnazjalnych. Głów 
gę zwrócono na stopniowy rozwój .nyśH t 
pogłębienie ich tmjałn obserwacyjnego, rox 
zamiłowania do nanki Podstawą nauczani 
Się język ojczysty, nauki przyrodnicze, £

w y r z u t ó w  gk ó m y  c l

uej, nauka d bywać się będzie w saiacb jzsnych, 
obszernrch, po przedmiotach bardalej nużących na
stępować będą łatwiejsie: śpiew, rysnnek. Wobec 
zupełnie nowego programu, zaproszono do wykła
dów najlepsze siły pedagogiczne, które z prawdzl- 
wem aalnter »c waniem opracowały szczegółowe pla
ny naukowe. .

Wpisy do I tilasy i do kl. ID (dawniej I  kurs 
przygotowawczy),1 jak również do klas wyższych 
odbędą się w dylach 28, 29 i 30 czerwca przed 
wakacjami, wpisy powakacyjne w dulacn 30, 31 
sierpnia i 1 września.

Stowarzyszenie lokatorów powstaje w Krako
wie. Była to raecz wprost konieczna. Należy bo
wiem ca<ą siłą gtarać się o obronę przed wygóro
wanymi czyn«aami, które zwłaBscza ubiegłej simy 
dosięgły w Krakowie bajecznej wysokości. Co kilka 
miesięcy gospodarze podnoszą czynsze, lokatorzy są 
bezsilni wobetj takich żądań i mszą płacić coraz 
więcej s UBzcŁerbkiem nieraz żołądków swojej ro
dziny. Szczególniej odbijały się wygórowane czyn
sze na klasie średuiej, zamieszkującej dwa lub 
trzy pokoje, których czynsz w przeciągu czterech 
lat ostatnich podniósł się o 50, a nawet 60 do 
75•/,. Słusznie więc uczynił tymczasowy komitet, 
kióry zwołai na wczoraj wieczór do sali hotelu 
Kleina zgromadzenie w tej sp.-ai/ie. Przewodniczył 
adwokat dr Friihllng, przemawiali pp. Wasserman 
i radca dr Grusa, który praedbtawlł, że celem sto 
wars\ssenia będzie uzyskanie w drodze prawodaw
czej więksael opieki dla ekonomicznie ałabgtych lo
katorów prsotiw ekonomicanle silniej *ym właści
cielom: spowodowanie gminy do podjęcia wydatnej 
bndowy domów zarówno dla robotników, jak dro
bnych kupców, rękodzielników i t. d., których do
chód nie przenosi 1000 kuron rocznie, utworzenie 
siowarzy s«eni» budowlanego dla budowy takich do
mów i spowodo aanie różnych instytucyj, aby swe 
kapitały lokowały w badowie takich domów.

Po przemówieniach kilku obywateli uchwnlono 
postarać się o zatwierdzenie statutów przyszłego 
stowarzyszenia..

Muzyka kościelna, w piątek w uroczystość św. 
Piotra i Pawła w kościele N. P  Maryi o godzinie 
10 w orasie sumy wzmocniony chór miejscowy wy
kona po raz pierwszy w Krakowie „Missa Dawidi- 
cr * kn. L. Pero.siego, na Graduale „Tu es Petrus** 
ka. Mittere'1 , na Ofertorium „(Jonstituea** ku. Mo- 
litera.

Jednodniowy ogólny strajk rolny. „Przegląd** 
donosi: „Z  poważnego źródła donossą nam, że so- 
cyalistyrznosp lityczny Komitet ruski strajkowy u- 
obwalił ursądzić ogolny strajk rolny Galicy! 
dnu 17 l i pc a .  Ostrzegamy przeto naszych wła
ścicieli dóbr, aby przedsięwzięli środki zaradcze**.

£8 spraw miejskich. Wczoraj odbyło się posie
dzenie koaluyi inwestycyjnej, na którem zatwier
dzono oferty na bndowę szkoły na Kazimierzu. 

Wystawo robot ręcznych itobiecych. Od wozo-
raj otwartą Jest wystawa robót ręcznych uczennic 
seminaryum nauczycielskiego żeńskiego w KraKo- 
wie, nmteszc: ona w sali gimnastycznej na prawe 
od wejścia na parterze. Wystawa wygląda bardzo 
okazale, tak, że zwiedzający mają wrażenie, że u- 
rsądaała ją zawodowa szkoła robót ręcznych. W y
stawa obejmnie roboty, wykonane w ubiegłym roku 
przez nczonsice seminaryum i przez klasę IV  »ikoły 
ćwiczeń, wszystkie zaś prace wykonane są z ogrt 
jnym  nakładem pracy i drobiazgową sumiennością. 
Przede wszy Stiller- zwracają na siebie uwagę wspa
niałe oorazki gobelinowe, ekrany na atłasie haftem 
cieniowany^ kilimy, serwetki i narzutki na stoły, 

r gim i, perHkioi. smyrneńskiemi, apli 
Ł a c n a  ticiu ItJ., wykonane przez uczennice IV  
v „„  ii. Wyróżniają się tu prace pp. Rotterównej, 
41 rŁicktej, Gnłkowskiej, Ohorążanki, HałatKównej 
Ud. j ardzo piękno ą hafty białe, aastosuwane do 
pr i j . cnych robót, wsrod których zwraca na s!e- 
oie | uwagę śliczna rzutka na poduszkę a deseniem, 
ol:-'rdu p. Fol. Fiseheróruej, uczennicy IV  kursu. 
Plyttne prace przedłożyły uczennice I I I  kursu pp. 
Krtaska, Macnnicka, Bischofówne Zofii 1 Helena, 
knnp ńs .a, Gajewska i Jettlówna. Z prac drugiego 
kursu zwri cają na siebie uwagę śllczn]« wykonane 
far*us»ki 1 koszule przez pp. Kulcsyńbkę, Oraczew
ski, romaeiewiczówcy, Oleaczkównę, Ssymonialtów 
t.ę, Anulakównę ltd.

Kara I  przedłożył próbki szydełkowe, włóczkowe 
i drutowe, a nadto pruce, będące praktycznem za
stosowaniem powyżBzyeh kategoryj robót, jako to 
fartuszki, szyjki do koszul, suknie dziecinne i kafta- 
uiczKi. Nj. ogól wystawa przedstawia Bię Lar no
0 .az il< ; Lwladrzy zarówno o wielkiej pracowitości
1 zanitowania do robót Uczennic, jtketez umleję- 
tiiema kierownictwu, wspartemu fachowe* wykształ
ceniem unucaycielki roDót ręcznych, p. Baszczyń
skiej, której należy się uznanie za urządzenie wy- 
scawy.

Ope-a i operetka w  Krakowie. Trupa p. Hei- 
lera rozpoczyna „Halką** / lipna szereg przedsta
wień w K  aanwie. Będzie ich 50, w tem 32 przed
stawień oper’ wjeb, a 18 operetkowyoh. Z nowości 
dla Krakowa usłyszymy „Chopina** Orefioiego, „Saw- 
.ona i D<ilIlęŁ Saint-Saensa 1 „Werthera** Masse 
neta. Z rwych operetek dsn« będą „Tyroika** 
Byslera l „F  na pranka')1 Relmana. Sezon uświe
tnią występy A l e k s a n d r a  B a n d r o w s k ł e g o ,  
który wystąpi! w „Loheugrinie1*, „Srmsonie*1 i In- 
nyeb one -ach bogatego swego repertuaru.

Teatr luanwy wystawit w tych dniach „Kościu
szkę pod Racławicami** Eęazie to bezrątpienia je
den z *v»h punktów repertoaru, który przedewszy- 
stklem ] 'iwinlen przemawiać do warstw teatru po- 

W wystawie i insceniaauyl „Kościuszki** 
rui-iwej znać, że dyrekeya nie szczędziła 

aby to piękne d^eło ukazało aię w opra- 
tnlfj godnej. Niektóre też momenty szruki 
rzeJEĆwić nzjzapiiłniej Doprawaie, Jak n. p. 
bycia armaty prsea Bartosza. Kostynmy 
i obu wojsk poiiiKlch i rosyjskich odana- 
nle tylko smakiem, ale 1 autentycznością, 

jsze akty dramatu wywoływały w auły to- 
zere wi rżenie I przejęcie. Po przyziędze 
a kurtyna Musiała iść w górę kilkanaście 
oscluszko1' powinien jak najcięściej gościć 
cn teŁ.rn^z ul .BijsŁlej 

tłń*k% psra“ , ratnka Zenona Parylego, wy- 
ą będzie jutro we czwartek i w sohjtę. Role 
*  dramacie odtwarzają pp. Teodorowicaówna, 
W i Frączkowski. Jeden z akiów sztuk1! »d 
sLarzktrrystyczne wnętrze „ogródka** pod- 
go. gdzie suotkać można wszelakie kategc- 

h „nizin społecznych“ , ktorc autorowi do
ły wątku dramatycznego, 
yżbzsj oZkOle handlowej W Krakowie w bie- 
reku szkolny* otrzymali zbsoiutorya nas tę- 
uczniowie: Becknans Leib, Gichner Fryóe- 

Jleitzmann Emanuel, H m olblau Mojżesz, L i 
Salomon, Ożarowski br. Jerzy, Poboski MI- 

cuaaus Mojżesz, Tatara Miecaysław i Woj- 
1 Jozef Jaj. Uzupełniającą szkołę handlo

wą nkończrll: CzecnowsEi u ecz na w, n.ai* u.um, 
Morawski RoMuald, Nowak Edward, Pauli Lucjan, 
Piotrowski Jan, Proszek Władysław, Rl«s Julian, 
Schmauz Zygmunt, Szulc Władysław i Wręźle- 
wics Jan.

Wystawa prac rysunkowych uczniów państwowej 
szkoły przemysłowej w Krakowie otwartą będzie 
w g *r 'b u  szkolnym przy nl. Gołębiej 1. 20 we 
czwartek 28 b. * .  od godz. 9— l i  przed południem 
i od 3— 6 popołudniu, w piątek zaś 29 b. m. od 
godz. 9 — 1 w południe. Wstęp wolny.

Zabawa leśna na Bielanach odbędzie zię sta
raniem krakowskich drukarzy w niedzielę 1 Hpci 
Dochód przeznaczony na rzecz budowy własnego 
domu „ Ogniska “

Poawyź8zenie naleiytosci pocztowych i tele- 
tonowych. Na podstawie lnformacyj, które aaczer- 
pnął „Fremdenblatt** w ministerstwie handlu, pod
wyższenie opłat pocztowych 1 telefonowych naBtąpi 
już w tych dniach, o ciem zresztą doniósł nam już 
telegram. Ministerstwo handlu zamierza zaprowadzić 
następające podwyższenie należy mści: Od wszyst
kich listów będzie pobieraną jednolita opłata w kwo
cie 10 halerzy; listy nlejscowe 6 halerzowe zosta
ną zniesione. Naieżytość za doręczenie pocztowych 
przekazów pieniężnych 1 przekazów pocztowej Kasy 
oszczędności, wynosząca dotąd 3 halerze od kwot 
do 10 koron, a 5 halerzy ponad 10 koron, będzie 
odtąd wynosić 6 halerzy bez względu na doręczo
ną kwotę. Naieżytość od listów a wartością poda
ną na same aż do 1.000 koron, podniesioną zosta
nie z 5 na 10 halerzy; naieżytość za wynajęcie 
schowku na listy wynosić będzie zamiast 2 korony 
mieBlęcihie 3 korony; naieżytość magazynowa od 
niepodjętych posyłek pocztowych ma wynosić 5 ha
lerzy dziennie za każdą posyłkę. Sprzedaż niektó
rych formularzy podwyższoną zostanie o 1 haierz. 
Nato* Ib <t w pocztowej służbie wiejskiej zniesioną 
zostanie naieżytość za doręczanie przekazów pienię
żnych I przekazów pocztowej Kasy oszczędności za 
sumy ~ż do 1.000 koron. Naieżytość od pnenmaty- 
cznych korespondentek podwyższoną będzie i  20 
ua 30 halerzy, od listów pneumatycznych i  30 na 
40 halerzy.

W telegrafie ..niesione będą depeszo miejscowe, 
skutkiem czego istnieć będzie jeduostajnz taryfa 
po 6 halerzy za słowo. Za doręozanie L legra. ów 
wynosić będzie opłata 20 halerzy, a blankiet na 
telegram 2 halerze.

Telefony mają być podzielone ua mieszkaniowe 
i IntereBOwe. Za telefony mieszkaniowe opłata pod
wyższoną zostanie z 200 na 250 koron, telefony 
za» interesowe podzielone zostana w miarę użytku 
na 3 kategorye, od których opłata wynosić będzie 
od 300 do 600 koron. Natomiast zostaną zaprowa
dzone zniżone taryfy dla telefonów tak iwanycb 
stowarzyszonych, n. p. dla dwóch, czterech I t. p. 
uczectników. Nzleżytość instalacyjna odpada.

Mafolstnl złodziej. Od kilku dni jeździł po Kra
kowie kilkunastoletni chłopiec, który, jak aauwaiono, 
posiadał przy sobie znaczniejszą kwotę pieniędzy. 
Ltore przepuszczał bez celu. Policya, zawiadomiona 
o tem, przyaresztowała go- przy rewizyl znaleziono 
zaś u niego 51 koron, a podcsaB przesłuchania 
znowu 50 koron. Pytany o nazwisko, podał w poll- 
oyi, że nazywa się Faroi Rogalski, potem snów 
podał naiwiBko Rowińskiego, pochodzącego z Trze
bini. Tłómacsfinia chłopca są bardzo wykrętne. Raz 
twierdził, że pieniądze re otrzymał od Augrsta 
WajBtka, 13 lat liczącego, rodem z Bochni, który 
zabawiał się a Rogalskim w chwili, gdy go aresz
towano i zaraz potem zbiegł —  to snów, że 
Bkradł je wujowi swemo. Przyparty ao muru ze
znał że nazyv~' s,<> Leon Heibin, że liczy lat 16, 
pochodzi r Wygwiadowa w powiecie bądclńskim 
(gubernia piotrkowska). H ‘bln miał służyć u opraw
cy miejskiego w Sosnowcu, któromu akradł ze szuf
ladki kwotę 100 rubli, poczem udał się pieszo ku 
granicy nustryackiej, a przybywszy do Szczakowej, 
kupił sobie bilet, za którym przyjechał Jo Krakn- 
wa, gdzie, wypożyczywszy sobie rower, uwijał się 
na nim po ulicach. —  Hcnbin zaznajomił się tu 
z Wajstkiem, z którym wspólnie pieniądze prze
puszczali, zamieniając je potroaze na monetę au- 
stryacką, prayczem skradł mu raz Wajstck i  kie
szeni 10 koron. Jak sprytnym jest Helbin, świad
czy takt, że, przepci-wiając się przez Prsesissę, za
winął pieniądze w chustkę i przywiązał na głowie, 
by mu nie zamokły. Policya prowadzi śledztwo, ce
lem sprawdzenia jego semań.

Kradrlsie w magazynls kolejowym. Od dłuż
szego czasu zauważono ciągłe kradzieże, popełnia
ne w magaaynle ubiań kolejowych na dworcu. —  
Onegdaj zauważył ekspedytor kolei półnccnej p. Mi
chał Parylewicz, że jeden z robotników, wszedłszy 
do otwartego magazynu, zdjął bluzę kolejową z 
kołka 1 położył na oknie magazynu, prezem wy
szedł Dostrzegłszy to, zamknął w magazynie do
zorcę stacji Feliksa Górnisiewicza, któremu polecił 
uważać, kto po bluzę przyjdzie. Niedługo potem 
podszedł do okna robotnik kolejowy Józei Olech, 
24 lat liczący, z Czerwonego Prądnika, w chwili 
jednak, gay usiłował bluzę z okna ściągnąć, został 
schwytany za rękę przez Górnis* iwioza i oddany 
Dolicyl. Jav śledztwo wykazało, Olech ponełnlał od 
dłuższego czusu systematyczne kradzieże w maga
zynie, skradzione zaś ubrania sprzedawał anajo- 
mym tłómaciąc im, że je dostał od swego ojca, 
także przy kolei zajętego.

Nałogowy złodzluj. Przed sądezL przysięgłych 
odbyła się dziś rozprawa przeciw Tomaszowi Cza
banowi, 34 lat uczącemu, bez zajęcia, rodem i  Kro- 
lówkl, oskarżonemu o zbrodnię nałogowej kradzie
ży. Oskarżony kradnie i  aawodo od lat 15, aa kra 
dzież był też karany 18 raay. Po odcierpienia oBta- 
tniej, półtorarocznej kary, opuścił więzienie w dnln 
24 maja b. r. i udał się do Chraanuwa, gdzie za
raz popełnił cały szereg kradzieży nocnych. Gdy 
popełniał kradzież na szkodę Izaaka Jakubowicia 
w Chrzanowie, któremn ‘kradł kilka butelek ko
niaku i wiktuały, zestał przez poszkodowanego spło
szony; uciekając, rzucił na ścigającego go Jakubo
wicza o.ężkiem dłutem zelainem, które zraniło mu 
nogę, schwytany zaś pogryzł 1 podrapał Jakubowi
cza. Wartość „kradzionych rzeczy w Chrzanowie 
wynosi blisko 300 koron.

Roaprawie przewodniczył radca sądu kraj. Trsun- 
fellner, oskarżał prokurator Brason, obronę prowa
dził adw. dr Goldwasser. Zeznania świadków^, wy
padły obciążaj.3jo dla oskarżonego, wobec czego 
przysięgli zatwierdzili pytanie co do nałogowej 
kradzieży, trybunał zaś ogłosił wyrok, skazujący 
Czabana na 5 lat ciężkiego więzienia, obostrzonego 
postem co miesiąc; po odcierpieniu kary ma być 
oskarżony oddany pod dozór polieyjny. Oskarżony 
wniósł odwołanie od wysokiego wymiaru kary.

Kradzlsż z wiamanism- W  nocy z 25 na 26 
b n> ęłama1 gię niewiadomy sprawca dc zakładu 
instalacyi wodociągów Juliusza Tokara przy ulicy 
św. Jana 1. 10 przez okno, do kl órego dostał się 
po drabinie, przyniesionej ze soDą, porozDijał tam 
biurka, poczem rozbiwszy także małą kasę wnrthei-

lUUW&Acgf O&i uul st  . „
Polisya wdrożyła śledztwo, a inspektor policyi, p 
Bronisław Karcz, przyaresztował onegdaj niejakiego 
Rndolfa Dobrowolski )go, 23 lat liczącego, czela
dnika ślusarski* go z Podgórza, który dawniej był 
zajęty jako robotnik w pracowni p Tokara. Przy 
aresztowańvm znaleziono gotówkę w kwocie 410 
kor. 23 hal., pochodzącą z tej kraćrleży. Gdzie re
sztę pieniędzy podział, Dobro wolski po wiedzieć nie 
chce. —  Prócz tego znaleziono przy nim portyerę, 
białą sukienkę, dwa gorsety, dwie ceraty, boa, 
dwls rznurówki i t. d., które, jak się okazało, 
skradł Dobrowolski przed kilku dniami ze strychu 
jednego z domów przy ulicy Piotra Michałowskiego. 
Odebrano mu także cytrę, którą skradł na szkodę 
niewiadomego właściciela.

Ze Skńligo donoszą, że z p o w o d a  z a m o r 
d o w a n i a  C z a j k o w s k i e g o ,  który utał na 
itraży bramy tryumUlnej dla Sokołów, aresztowano 
już 20 chłopów, jako podejrzanych o udział w mor
derstwie. Są to wszystko „Slciownlcy**, W  sprawie 
tej donoBi ,Gazeta Narodowa**: „Niektórzy i  are
sztowanych przyznali się już do zbrodni 1 opowła- 

że icb namówili do tego czynu panowie i  mia
sta Stryja, dependenci tameosnycb adwokatów**.

„Słowo Polskie** donosi: Przeprowadzona obduk
cja  ,dowa wykazała, że Czajkowski został udu
szony, a następnie trup jego wrzucony do studni. 
To, aby się sam utopił, jest absolutnie wykluczo
ne. Pogrzeb ofiary odbył się się onegdaj. Po prze
prowadzeniu wstępnych dochodzeń aresztowane one
gdaj Wassabana i Macy gę pod zarzutem moider- 
stwa. Obaj tłómaczą się, że Czajkowski w drodze 
do doma im uciekł i następnie już go nie widzieli. 
Nie mogą jednak wykazać swego „alibi**. Odesłano 
ich do Stryja do więzienia śledczego.

Mfymordowanls patrolu. Smutna wiadomość na
deszła wczoraj z Prlpoli, dokąd, jak wiadomo, udał 
się w kwletnin jeden batalion 30 pułku piechoty, 
stojącego we Lwowie. Cto wysłany na granicę tn- 
rocka patrol z 24: żołnierzy zo-tał przez Turków 
całkowicie wymordowany Po zamordowaniu tych 
ludzi, Turoy pastwili się nad Ich zwłokami, poob
cinali im uszy, wyłupill oczy etc

Z Nowsgo Sącza piszą nam Dnia 21 b. m. od
było się zebranie rządowych pomocników kancela
ryjnych 1 pomocniczych tunkcyonaryuBzów kancela
ryjnych, na którem żywo debatowano nad ustawo
w e*  uregulowaniem fch. stosu il n służbowego i ma- 
teryalnego. Uchwalono jednogłośnie rezolucję, wzy
wającą posłów, aby całą siłą zechcieli dążyć do 
unormowania ich stosunków służbowych jeszcze w 
bleżacbj sesyl parlamentarnej.

Z Kaiwaryl piszą nrm Dnia 24 hm. odbyło się 
poufne zgromadzenie nauczycieli i nauczyciela! kal- 
waryjsklegr okręgu sądowego w sali Sokoła. —  
W  zgromadzeniu wzięło udział 30 osób, co bardzo 
chlubnie świadczy o silnie roswiniętem poczuciu 
solidarności wśród tutejszego nauczycielstwa. Posie
dzenie zagził inloyator mającego założyć się ogni
ska miejscowego, p. Jozef Pałasz, kierownik szkoły 
w Zebrzydowicach, zaznaczając potrzebę organizo
w a n i aię nauczycielstwa Po objaśnieniu iintrukeyi 
i po wyborze przewodniczącym p. Hałatka, sekreta
rzem p. Antoniego Dreścika, przystąpiono do wła
ściwej akcyi zawiązania miejscowego ognlski. w 
Kalwaryi, do którego zapisali się wszyscy obecni. 
Akta odesłano do Związku krajowego w Krakowi 
Na zakończenie odegram orkiestra amatorska zło 
żona z grona tutejszego nauczy^ielstwz, pod kie
rownictwem p. J. P., kilka utworów muzycznych

Se świata *
Z Warszawy.
—  O nieoywałym z a s t o j u  b u d o w l a n y m ,  

jaki panuje w Warszawie, wożę zaświadczyć fakt, 
że do wydzizła budowlanego magistratu o i 1 kwie
tnia dc 1 czerwca ziożono wszystkiego 44 piany, 
z których 43 na przeróbki 1 1 zaledwie ns. budo
wę nowego domu.

—  WuDÓlnik f a ł s z e r z y  500 ■ r u b 1 ó w e k, 
których proces przed kilku laty wywołał wielką 
sensacyę, fotograf August Hincha, w tych dniach 
został uwolniony od kary, ponieważ sąd uznał go 
za umysłowo chorego

—  U] _tiek handlu 1 przemysłu w Warszawie po
twierdza suma, na jaką wykupiono w r. b. świa
dectw bandlowo-przemysłowyeh. W  ciągu pięciu 
pierwszych miesięcy r. b. wykupiono bowiem 20.802 
świadectw na sumę rt. 731.641, czyli o 119.934 
rb. mniej niż w tym samy n okresie r. z.

—  KapiUlIś A miejscowi crganlznją towarzystwo 
akcyjne pierwszej w Rosyi iabrykl elektrycznych 
lampek żarowych.

—  Onegf*aj nr, ulicy O s t r o w s k i e j ,  WBkutek 
wystrzału rewolwerowego, powstał popłoch. Prze 
chodnie rzucili się do ucieczki, ż o ł n i e r z e  d a l i  
s a l wę ,  priycaem jednego Izraelitę zabito, dwóch 
zaś ciężko raniono, w tym samym dniu na ulicy 
Ctiłednej żołnierze dali salwę do przechodniów i ra
nili ciężko Krawczyńskiego 1 Cebulskiego.

—  Onegdaj z oytadeli zbiegli więźniowie poli
tyczni- Mendel Lewin, student uniwersytetu warsz., 
Zelig Krakowski, atudent unlw. krakowskiego i K»r- 
czmarek, oskarżeni o propagandę rewolucyjną wśród 
wojska.

Z Sosnowca, w dnia 23 b. m, w Dąbrowie 
Górniczej z a b i t o  2 l u d z i  nieznajomych, ik.uo- 
bno prowokatorów pugromów Tego samego .nia 
w Slelcd pod Sosnowcem okradziono kaplicę. W t to- 
raj pod most kolejowy podłożouo bombę, która eks
plodowała, nie naruszając jednakże mostn.

Z Płocka. Niewiadomi ludzie napadli wczoraj ra 
majątek obywatela ziemskiego Wiśniewskiego, po
łożony w powiecie sierpeckin, Związawszy nocnego 
stróża, a następnie p. Wiśniewskiego, przy któryoh 
postawiono straż uzbrojoną, rozbili kzsę 1 zabraw
szy 10.000 rubli uciekli.

Mlsys katolickie W Królestwie. Donoszą nam 
z Królestwa Polskiego:

W  dyecesyi sandomierskiej odprawiają zakonnicy 
św. Franciszka z prowlncyi galicyjskiej od 3 bm. 
misye ludowe, na które gromadzą się tysiączne tłn 
my ludności, przeważnie po fabrykach pracujących. 
00. Czesi iw Bogaaigki, Stefan Podwo.skl 1 Pius 
Szewczyk głoszą codzleń po kilka katan misyjnych. 
Konfesjonały od rana do późnej nocy w oblężeniu. 
Do dnia 25 b. m odbyły s.ą misye w Czyżowie, 
Ćmielowie I w Szewnej, gubernil radomskiej. Po od
poczynku jadą Ojcowie dalej do pracy. Lud puiski, 
który lat przeszło 40 nie widział zakonników, wita 
ich ze łzami radośot w oozaoh; kościoły nie mogą 
pomieścić słuchaczów, nauki misyjne odbywają się 
na cmentarzach koło kościołów.

Z e sto w anty sze A,
Stow budowniczych w Krakowie. We czwar

tek 28 bm. o godz. 7 wieczór odbędzie się w sali 
Tow. technicznego przy ulicy Szczepańskiej, 1. S, 
I  p., walne zgromadzenie członków. Na pbrządku

jfci zyr?, kremu liliowego, 
TWt jo ,  mydła horakso- 

i  nr.ego,
Hiema bólu zębów, kro używa do płukania ust „Dentolu** znakomitego wypróbo

wanego środka, do zakonserwowania zębów i dziąseł. Poleca 
tanieVniż w szęlz ie  S k ła d  &pt. „ S a " l ł& s “ , Kraków, D ługa 16.
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daiensym wvbór komisji obrony praw aawodowych; 
oprawo nporsądkowanla rynka; wnkuki członków.

Mianowania notaryuszow. Minister sprawiedii- 
wości ramianowul n o t a r - y n o a a m i  kandydatów 
notaryalnych: Engeniuoaa E a r w i ń o k i e g o  i  Pin 
cnnika dla Starej Soli i Adama S t o l e c k i e g o  ze 
Lwowa dla Łąki

tofiki »' • Ma posady o k .eSnl-iycb pow. w Skolem, 
Tarce 1 Baligrodzie, tudzież komisarzy im ekcyi leśnej 
w Kołomyi i  Samborze, rozpisuje namlestniotwo konkurs. 
Podania do 15 lipot do namićdtniotwa.

Zapomoga dla 2 rękodzielników, urodzonyoL e Krako
wie i poirzebnjąoyob jej ".a urządzenie, względni” rot- 
szerzenie prauowni. ndz'eloną będiśe przea prezyden 
m Krakiwa. Zapomogi te poobodzą r prom u 980 K  
od kapitała fnndaoyf Banku bipotec*,nego we Lwowie, 
Fodaw  do 1 września do magistratu krakowskiego.

RepartOPr teątru mlojak apo.
W,e czwarte- „E siądź Marek*.
W  piątek po potndnin: .Kościuszko pod Baoławioa- 

mi*; w‘eoz6i .Warszawianka'* i „Konfeaeraoi barsoy“ .
W  soDoię .Wesele*
W  niedziel „Halka1-
Reptrtoar teatru ludowego.
We ozwartek: .Szatańska para* Zenona Paryiego.
W  piątek po południu: „Królowa przedmieścia* , wle- 

ozór „Kościuszko pod Racławicami*
W  sobotę. .Szatańska pi-ra" Zenona Paryiego.
W  niedzielę po połndidu .Wesoły Iguan*; wieozór:

.Kościuszko pod Kaoławioami 
Z kaiendi Ta W e ozwartek 28 ozerwoa Leona pup 

wy io. w piątek 29 ozerwoi: Piotra i Prwłs ap.; w so
botę 30 ozerwoa: Wspom. św. Pawła i Emiliany 

Wic i  >d ołońok 30 ozerr oa u godtinli 3 m ii. 85, zaohód 
o godz. 7 n . F I; dłogofif dnia godzin 18 m. 16

krakiwskle|s rbssrwstsn ■■. Dnia 26 ozerwoa »er- 
mokietr dou id) od 13 8 do 23 0 C.; barometr wahająo 
się, podnosił się 

Dnia 27 ozerwoa r godzinie 7 rano star barometru 747 O 
mm... termometru lb'2 C.. l i  ti zaohodnl.

Przepowiednia dla Galloyl -.achodnlaj na £7 rzerwoa: 
pogodr upał.

B .  O a b p y e l s k a ,  K rzysz to fo ry ,  
K * » a ls ó iH r . Wynajmuje i sprzedaje pierw
szorzędnych fabryk fortepiany, p.anta*, Harmo
nie i pianole za gotówką lnb na spłaty nawet 
dwudziestomiesięczne. Instrumenty używane od 
cen najniższych.

Dział bkoBMMizBy.
X  Z Krakowskie] Izby nanalowej. Wczoraj 

odDyło się poi 'edienie, na które* sekretarz di B e- 
n 11 zawiadomił, że a powoda objęcia portfeli mi- 
niitery alnych przez dri Foritz I dra Derschattę, 
blnro Izby wysłało do nich depesze, w Których je
dnak zamiast zwykłych powitalnych frazesów, za
żądało zmiany dotychczasowego nieprzyjaznego dla 
krzjn lystemn, który panował w nr>ędnlczych mi
nisterstwach handln i kolei Prezydynm interwi - 
niowałc też w sprawie zniesienia cła na książki 
polskie do Królestwa Polskiego, mimo bowiem wej
ścia w życie traktatn anstro-rouyjsklego, znosząc< - 
go cło na książki polskie, władie graniczne nie o- 
trzymały rozporządzeń w należytym czasie i dalej 
eło pobierały. Na skntek interwencji laby cło jnż 
mib.iono, Jnko sęaziów fncnowych obywatelskich 
dla sąd7! krajowegJ w Krakowie uchwalono przed 
itawić pp. Krnpińsk|ego, Strzyżewskiego Jana F i

schera młodszego i Zdzisława Zdanowicza. Na ko- 
jzta budowy i urządzenia gmaent. Izby nchwaiono 
kredyt dodatkowy 65.000 Koron. Dla knrsów maj 
.terskich szewskich w Krakowie i T  ,mowie i kra

wieckich w Krakowie udzielono subwencji 600 ko 
ron. Następnie p. D a t t n e r  złożył sprawozdanie 
a ostatniej sesji państwowej Łady krajowej, a dr 
B r n 11 ze sjasdn Izb handlowych w Libercn. Po 
saiatwienin kilku jeszcze lanych spraw posieaaeme 
zamknięte.

>c Z przybocznej Rady cłowej. Z Wiednia 
donoszą- Członkami przybocznej Kady cłowej z Ga
licy] zostali przez ministra skarba zamianowani: 
peseł Henryk W  e i s e r z Sass owa, a na propozy- 
cyę izb nandlowych Herz F e n e r s t e i n  z Bro
dów, Samuel H o r c w t z  ze Lwowa i Zygmunt 
B e s o h  z Krakows; zaś zastępcami Leopold B a- 
c i e w s k i  ze Lwowa, Henryk F r i t s c h  z Kra
kowa i Zygfryd E a r p e l e s  z Brodów.

jednakże, ze w dziewięcm okręgach, w których no- 
eią się odbyd wybory ściślejsze, wybrani zostaną 
także rząucwcy. TylKo w takim rasie gabinet P a 
s ie  z a miałby i*pewninną dalszą możność utrzy
mania się przy władzy.

I R osy i i  żabom  rosyjsk iego.
Duch buntu wkrada się jnż —  jak wnosić 

można z dzisiejszych depesz — także do przy
bocznych pułków gwardyi. Fakt ten w połą
czeniu z wiaaomodcią o usunięciu ze słnżby i 
aresztowaniu całego szeregu wyższych funkeyo- 
narynszów dworskich, nasuwa przypuszczenie, 
że już i w najbliższem otoczeniu cara atmosfe
ra staje się dla reaKcyonistów coraz bardziej 
duszną i groźną. Wobec tego możliwem jest, 
że wiadomości o bliskiem jakoby powołaniu Mn 
romcewa na stanowisko prezydenta gabinetu 
jednak się sprawdza.

(Telegramy „N. Reformy" z 27 czerwca.) 
Zmiana gabinetu.

Petersburg. „X X  W iek" donosi, że w dniu 
27 b. m., t. j. dziś, odbyć się miała w Peter- 
hofie narada, na której sformowanie nowego 
gabinetu miało być polecono M u r o m c e w o w i .

Paryż. Donoszą ta z Petersburga, że ostatnie 
rewelacye ks. U r u s o w a wywarły w i e l k i e  
w r a ż e n i e  na c a r z e  i że pod wpływem te
go wrażenia zamierza on powołać do utworze
nia nowego gabinetu prezydenta Dnmy, M u- 
r o mc e wa .

Dymisye na dworze carskim.
Petersburg Dziennik „Kuryer" donosi, że 

w ciągu 24 godzin dymisjonowano bez wyja
śnienia powodów: zarządzającego pałacami w Pe- 
terhofie generała P i e c z k ę ,  pomocnika jego 
generała K w a s z y n a - S a m a r y n a ,  dyrektora 
kancelaryi A r b n z o w a ,  budowniczego S i e 
mi o n  o w a, zarządzającego wydz;ałem pałaco
wym S a s o n o w a i kuryera pałacowego J a 
s i e n * e w a.

Petersburg. Nagłe usunięcie kilkn wybitnych 
fnnkcyonaryuszów dworskich nastąpiło rzekomo 
z powodu o d k r y c i a  s p i s k u ,  którego cele 
dotychczas nie są znane. Funkcyonarynsze ci 
zostali na razie na rozkaz komendanta pałaców 
carskich, generała T r e p o w a ,  n k a r a n i  
l e s z t e m  d o mo w y m .

a-

Sytuacya w Petersburgu.
Pstersbura. W  więzieniach petersburskich 

s i l n e  w r z e n i e .  Więźniowie oświaaczają. że 
cierpliwość ich jnż się wyczerpała.

W  okolicy Petersburga odbyły się m a s o w e  
m i t y n g i .  Niektóre z nich rozpędziła poHcya.

R u c h  s t r a j k o w y  s z e r z y  si ę.  W  Car- 
skiem Siole zastraj kowali robotnicy, budujący 
kanalizacye.

„X X  W iek" donosi o w r z e n i u  w ś r ó d  
ż o ł n i e r z y  pułków preobrażeńsl iego i siemio- 
nowskiegc. Około obozów w Krasnem Siole od
bywają się wiece, w których uczestniczy wielu 
żołnierzy.

2 mis|*kis| oentralsej targsw oj na bydła w rrakawle,
E.rak,,„ 26n  1306 r. Na dsisiej-iy sra np^drono » ' 
bydła rogatego rosłego 54 s u w  i ) ' j  a/owuika 12 sstuk, 
oj cieląt 260 ssti ., d) owie< 1 kós — setnk, ej nie., 
gaouny 166 sitak Basen 492 sitak.

Woły * peny i łaoonc po — do — kor., woiy opa
lowe po 74 do 80 kor., nowy po 64 lo 72 kor., bu
haje po — do — kor., oieięta po 84 do 78 kor. **i je- 
der jetnar metryomy żywej wagi, cielęta na ntukl po 
— do — kor., nierogaoiiŁę łuoiną pi 84 do 104 kor 
■a jeder oetnar metr. żywej wagi, nierogaoimę tnosną 
po 124 do 188 soi. sa jedeL oetnar met' rieżnej waf 

"iriedarb dli. mir jioowej konsomoyl nydi I ogatego 
oieląt 1 nierogaoitny 387 jstuk, ni eKiport 1 sa ro g .
tkl dr gmin ląneanloh bydła rogatego 85 sitak, nie 
rogaoiinv 20 n tak , poioiteło do drugiego targa —
utnk.

Cen, pcwyżnę oblloionr bei opłaty akoymwej.
Z targów zbsżswyofa. Kraków, 26 oier Płacono xh 

100 kip „ette »»en>ou biała od 17-61 do 17 90 P n t  
nioa eserwona i śółtm od 17-20 do 17 70. Pnenioa wę-
gienki bd — — d o  Zyto krajowe od l£-8(i do
lB'50. Zyto wępierikle od — do — Jęosmleń na 
krąp/ ud 14*20 do 14'5f>. Jęoimień browarny od 14'20 
4o 14'80. Jęcimieu na panę od —■— do — . Owies 
• opłatą akoysową od 17'90 du 16-10. Proio od —•— do 

r»t»rka od 13'20 do 18'70. Knknrydaa od 15'40 
do l5’8C Grsoh od 17'50 do 23'—. Faiola od 26'— do 
42 -. W y k , od 16 — do 17 —. Bsepak limowy od 25 50 
do- 26'n0. Konlciyna naiienna cierwoiir od —•— do 
—; —. ł  nioiyna naiienn> blałi —'— do —•— . Tv 
motKa od — '— do — . Eipanetta od — do — 
8oo» -lot od 60 — do 86-—. Słoma od 3'80 do 4 40. 
"Btno o„ 8'90 do 4'80. iIon'oiyna pastewna od 5'20 do 
, eO. Ciemniaki od 160 do 9-—. od 28-— do
82 -  J»js sa kopę od 8 — do 8'20. Mai*a sa 1 klg. ot. 
*sp  do 2 - Haiła sa garniec od 6-60 do 7'8C Spirytn 
l ł ''*5°/i Traleia sa heKtoUti od — do 200— Oko 
w t *  n. 75o.'s Traleei od — do 160'—. 
a 97 °*erwo»- Pnenioa na pażdaie-aik 15 60
do lfi'42 anenioa na rwieolef 1906 16 11 do 16-16; 
s yto na naa^ijgfjila 1818 do 13*20. żyto na kwiecień 
1906 18 40 do ib  49; nwle* nr pażdslernlk 12 88 do 
19 BO; owies na kwluOień 1906 18 08 do i.8'10; kukiu.T 
osa n i sierpień do — knknrydsa na wriełle '1 
—■— do — *ikn»,a, i .  na maj 1906 11'40 do 11-42: 
rsesak na «ieipief 29 4o ^  29;6.

Oferty mierne, chęć Knpaa mierna, ngposoDienle słabe, 
pochmurno.

Ostatnie wiadomości.
—  W y b o r y  do  a k n p c i y n y  s e r b s k i e j ,  

które odDjfy się prsedwesoraj, Bkońciyły się wpra- 
wdale porażką stronrletwa nie*aw i»łVcb redykałów, 
lecz stronnictwu r a ą d o w e m n  (tuUrkonanvm  ra
dykałom) nie prsynloBły spodsiewanycu enkoesów. 
stronnictwo to adohyło a 160 mandatów 84. ma 
więc na raain wieKssość taką samą, j&Ką roaporaą- 
d**ł poprsedni gaoinet Grnicia, a która okaaała się 

-ostateczną do ntraymania tego gabinetu pray 
1 r*e raądów. Stronnictwo nleaawlsłycb radyaałów 
otr«yaiłło  4.9 mandatów, liberalne 4 , progreBlstów 
2, a soeyaHgtycane 1 manaat Rsąd spodsiewa Bię

Bunty w armii.
Petersburg. P r z y b o c z n e  p u ł k .  g w a r 

d y i  w Carskiem Siole odbyły wczoraj t r z y  
z g r o m a d z e n i a ,  na których postawiono sze 
rep żądań, między innerai żądacie n a t y c t 
m i a s t o w e g o  w y d a l e n i a  s z e ś c i u  nf i  
c e r ó w  Wiadomość o tern zaniepokoiła ogrom
nie koła dworskie, ponieważ te właśnie pułki 
gwardyi achodziły dotychczas za z n p e ł n i e  
p e w n e .  M i n i s t e r  w o j n y  wyjechał z tego 
powodu natychmiast do Carskiego Sioła.

Petersburg. (Pet. Ag. tel.). Jak donosi „In- 
walid", car udzielił ostra nagrnę komendanto
wi pułku preobrażeóskiego gwardyi przybocznej, 
generał-raajorowi k la suitę Gadonowi, z powo
du braku porządku i dyscypliny w pierwszym 
batalionie tego pułku.

Petersburg Wiadomości z K a n k a z n  brzmią 
b a r d z o  n i e p o k o j ą c o .  W Jększa część za
łogi w Batnm zbuntowała się, między niemi 
także a r t y l e r y a .  Przy pomocy kozaków i re
szty wiernych wojsk o s a c z o n o  b u n t o w n i 
k ó w  Bnnt jednakże ieszcze nie został s t ł u 
m i o n y .

Kron iztad W  więzieniu tntejszem siedzi 0- 
bsenie około 300 ż o ł n i e r z y .  Pułk s i e m i 0- 
n o w s k i ,  który tn przybył z armatami i kar
taczownicami, był przez marynarzy przyjęty 
nadzwyczaj w r o g o  Marynarze z n i s z c z y l i  
w s z y s t k i e  k o t ł y  k u c h e n n e ,  aby w ten 
sposób nniemozliwić siemionowcom spożycie wie
czerzy.

Jaita Zbuntowane 1  i 2 bataliony artyleryi 
fortecznej w Sebastopolu po za oraniu armat i 
karabinów, zostały okrążone przez piechoię 
i artyleryę połową, potzem p o d d a ł y  si ę.  —  
Wszystkich aresztowanych, w liczbie k i l k u 
s e t  umieszczono w forcie Konstantego, 80 żo ł
n i e r z y  z b i e g ł o .  Śledztwo prowadzi specyal- 
na komisya, złożona z 14 oficerów.

Wilno. Dokonano rewizyi w binrz. s z t a b u  
3 k o r p u s u  armii. Znaleziono n żołnierzy ma
sę p r o k  l a  m a c y  j i pieczęć rewolucyjnego 
związku wojskowego.

Batum. Wczoraj rano odob- -io u r z e d m - 1 Muister kolei dr D e r s  c l  a t t a  odpowiada 
k o w i  b a n k u  l o s y j s k o - c h u ć s b i e ^ o  2 5 na pytanie, postawione wc i ągu dyskusji, czy

zbiegli.t y s i ę c y  r u b l i  Sprawcy grabi

Ukaranie archimardr 
Tyflls. Archimandryta Mikoia;’ jN“muradze za

ffeży zbi

rytu.

agitacyę a n t i r z ą d o w ą  został zesłany do pu
stelni Uśp-.eóskiej w gubtrnii charkowskiej,

Zebranie rewomcycnist^w.
Petersburg. „X X  Wiek" s i, że wczoraj

w Finlandyi odbyła się r a r a d  ą p r z e d s t a 
w i c i e l i  p a r t y j  n a j s k r a j n i e j s z y c h ,  na 
której zapadła nadzwyczai waz.'4  decyrya.

Odwiedziny flety angiciskiei w pertach 
rosyjskich

Londyn W  lzbif gm i. na interoelacye oświad
czył sekretarz stanu, G r e y ,  że według dotych
czasowej dysoozyjyi, flota angielska, pouczas 
sw6j podróży po Bałtvku. odwiedzi 4 porty ro
syjskie. Podobne jednak wizyty nie stoją w ża
dnym związkn z w e w n ę t r z n a m i  s t o s u n 
k a m i  i są zwykłym aktem grzeczności

Podróże agitacyjne.
Petersiurg. Parlamentarny związek „partyi 

pracy" uchwalił urządzić podróże agitacyjne 
pó caiym kraju, zwoływać zgromadzenia 1 wszę
dzie zauładać o r g a n i z a c j e  l o k a l n e .

Ruchy agrarne.
Sudża D obywatela Podolskiego włościanie 

spalili spichrze. W  cukrowni Stołbióskiej robo
tnicy wystąpili zaczepnie. Na miejsce wysłano 
dragonów. Są ranni.

Poltawa. W  gnternii wiele pożarów. Wło
ścianie poopalają dwory i zabudowania gospo
darskie właścicieli ziemskich.

Połtawa. Na rynku w Konstantynogrodzie 
zaszło s t a r c i e  w ł o ś c i a n  z p o l i c y ą .  —  
Trzy osoby z a b i t e ,  kilka ranionych.

Przeciw mnicyi 
Wilno (Tel. Agencyi pet )  Utwu.zenie millcyl 

w B i a ł y m s t o k u  celem samobSóny nie 0- 
t r z y m a  z a t w i e r d z e n i a  w ł a d z .  Wojsko 
pozostanie w mieście uż do zupełnego uspoko
jenia się ludności.
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Na Kaukazie.
Ellzabetpol. Zewsząd nadchodzą wiadomości 

o z a b ó j s t w a c h  i g r a b i e ż a c h .  PodLład 
zbrodni nacyonalistyczny. Starcia ciągłe między 
O r m i a n a m i  i T a t a r a m i  stworzyły warnn- 
ki życia nie do wytrzymania.

TyfIL, Wczoraj z więzlsnia uciekło 7 wię
źniów politycznych, w tej liczbie 4 ukazanych 
na śmierć za zamach na naczelnika żandarme- 
ryi generała Szyrinkina.

*Ł Rady państwa.
(Telegramy „N. Reformy" r 27 czerwca.)
Wiedeń. (Izba posłów). Zgłoszono kilka in- 

terpelacyj w sprawie zamierzonego podwyższe
nia p o r t a  od l i s t ó w  |

Nastąpiła dalsza dyskusja nao prowizorynm 
budżetowem.

Prezydent ministrów B e c k  uświadczą, że 
3ądzi, iż ma prawo nazywać nowy gabinet rzą
dem p a r l a m e n t a r n y m ,  Usprawiedliwienie 
tej nazwy daje zapatrywanie rządu, że tylito 
w żywej czynności parl3mentarn jgo organizmu 
może nastąpić uzdrowię! ) życia publicznego. 
Rząd stoi na stanowisk*!, że musi się znaleść 
droga któraby umożliwiła wzajemne porozu
mienie i poparcia rządu Mimo to, uchwalenia 
prowizorynm budżetowego -ząd nie uważa za 
dowód zaufania, albowiem zaufanie Izby zcodjć 
chce dopiero po dokonanych czynach swoich. 
Minister spodziewa się, żo zaufania to zdobę
dzie, a mniej lub więcej platoniczne stanowi
sko wybitnych stronnictw tej Izby nie będzie 
wystarczającem. —  A  platonicznem nieco byłe 
stanówek o, jakie wczoraj zajął „szanowny" i 
„doskonały" mówca Koła polskiego. Clicę chę
tnie uznać, że Koło polskie podaje mi rękę, 
ale rękę, dla której zastrzega sobie zupełną 
w o l n o ś ć .  Mimo to, chcę tę wolną rękę s e r 
d e c z n i e  u ś c i s n ą ć ,  bo między rządem a 
stronnictwem, które dzięki swemu państwowe
mu pojmowaniu potrzab monarchii zawsze oka
zywało zupełne zrozumienie, zawsze możliwą 
będzie w z a j e m n a  k o o p e r a c j a .  S;unowny 
mówca Koła polskiego zarzneił obecnemu rzą
dowi brak dostatecznego programn ekonomi
cznego. Wobec, tegu oświadczam, ze "-ząd także 
pod względem ekonomicznym posiada ściśle 0- 
pracowany program. Dziś tylko ogólnie o nim 
mówić mo£
łfn n
t r  Z°3 b y
rozszerzyć 
polach

należy oczekiwać jeszcze dalszych przbkroozeń 
przy kolejach aipejskicn? Oświadcza on, że 
tylko przy dwóch tunelach konieczne są dodat
kowe kredyty które iednakże będą pokryte z 
oszczędności i rezerw, zawarte zaś w prowizo
rynm budżetowem częściowe sumy dotyczą nie 
przekroczeń lecz kwot, przypadających na rok 
1906 i dlatego nie mogą być przeniesione na 
rok 1907. Następnie zapewnia Izbę, że we 
wszystkich kwestyach postępować będzie z ca
łą otwartością.

Zabiera głos minister skarbu di K o - y t o w -  
8 ki.

Godzina 3-cia po połndnin, posiedzenie trwa 
dalej

Wleaeń. W  kuloaracb opowiadają, że praw- 
dopodobnem jest odroczenie dzisiejszego wie
czornego posiedzenia komisyi dla reformy wy
borczej, aby Izba posłów mogła obradować do 
wieczora i załatwić prowizorynm budżetowe do 
końca, W przeciwnj m bowiem razie, nad pro- 
wizoryum budżetowem jutro toczoue byłyby ob
rady albowiem przedłożenie w sobotę musi. być 
załatwione przez Izbę panów. Gdyby prowizo
rynm dziś załatwiono, jutro odbyłoby się tylko 
plenarne posiedzenie delegacji anstryackiej.

Wleoeń, Posłowie, którzy jako depntacya 
Koła, uaać się mieli do Lwowa na pogrzeb po
sła Byka, dla ważnych prac parlamentarnych 
zmuszeni są pozostać w Wiedniu. Wobec tego 
reprezentować będzie Koło Dolskie na pogrze 
bie poseł S t r u s z k i e w i c z .

Z komisyi budżetowej.
Wiedeń. K o m i s y a b n d ż e t o w a a u s t r y a -  

c k i e j  Izby posłów zebrała się dziś o godz. 9 
rano na posiedzenie.

Minister handlu F o r z t  przedłoży) oryginał 
kontraktu, zawartego między rządem a Towarz. 
adryatyekiem co do hndowy portu w Tryeście. 
Poseł D o b e r n i g g 1 zgłosił wniosek, aby w in
teresie rychłego załatwienia sprawy przyjąć 
„en’ bloc“ pytania, mające być postawione byłym 
ministrom- Koerberowi, Bnehm-Bawerkowi i Gal
lowi, oraz aby pytania te tym panom doręczo
no. Wniosek ten uchwalono, poczem minister 
F o r z t  oświadczył, że rząd uczyni wszystko, 
aby sprawa w każdym razie została wyjaśnio
ną i zapewnił, że wszyscy b. ministrowie są do 
dyspozycyi. Ze względów jednak konstytucyj
nych rząd ma wątpliwości co do zaproszenia 
b. ministrów na posiedzenie komisyi. W  myśl 
ustawy prawo takie przysługuje tylko takiej 
komisyi, którą wybrano na podstawie wnioskn 
o postawianie rządu w stan oskarżenia, co w 
danym wvpadkn niema miejsca, chodzi bowiem 
tylko o przesłuchanie b. ministrów, jako świad
ków. Minister wnosi więc, aby k o m i s y a  u- 
c h w a ł ę  p w o j ą  c o f n ę ł a .

Zcbierau jeszcze głos kilku mówców, którzy 
twierdzili to na podstawie regulaminn komisya 
ma prawo przesłuchiwania świadków lnb rze
czoznawców.

Poseł S t a r z y ń s k i  oświadczył, że niema 
potrzeby boffcć uchwały. Lepiej się stanie, gdy 
mnistiowie przybędą n» posiedzenie komisyi. 
bo sytnacya w ten Sposób sń wyjaśni.

Na tern roznrawy przerwano.
Następu" posiedzenie we śro.'ę.

ż ą d a n y  s k n t e k .  —  Inne znów dzienniki 
uderzają ostre na przywódcę stronnictwa ludo
wego, posta R a k o w s z k y e g o ,  zarzncając 
mu, że swemi atakami na hr. Gołrcnowshiego 
pragnie jedynib n a r a z i ć  na  t r u d n o ś c i  
d r a  W e k e r l e g o .

Zdanie ce?arca.
Budapeszt. „Bud Hirlap" donosi o rozmowie 

cesarza z posłem Barabaszem podczat wczoraj
szego obiadu delegacyjnego w bnrgu. C e s a r z  
powiedział: „Słyszę, że panowie długie wygła
szacie mowy. a tc jest zunełnie niepotrzebne". 
B a r a b a s z  odpowiedział: „Gdybym wiedział, 
ze mówienie na coś się przyda a baażet przez 
to się zmniejszy tobym sum dużo mówił".

Te słowa cesarskie odnoszą do przemówień 
zwracających się przeciw hr. Gołuchowshiemu

Ustąpienie hr. GołucnowsKiege.
L ondyn. Daily Chronicie" donosi z Wiednia, 

że u s t ą p i e n i e  hr. G o ł n c h o w s k i e g o  
j e s t  i z e c z ą  p o s t a n o w i o n ą .  Guinchowski 
ustąpi w połowie sierpnia. Najpoważniejszym 
kandydatem na przyszłego ministra spraw za
granicznych jest hr. M e u s d o r f ,  ambasador 
anstro-węgierskf w Londynie.

Konflikt z cesarzem.
Berlin. Dzienniki donoszą, że prawdopodobnem 

jest ustąpienie sekretarza Siani marynarki T ir -  
p i s a  z powoau Konliiktu z cesarzem Cesar* 
domagał się mianowicie przedłożenia ustawy flo
towej parl»mentowi z żądaniem znacznych kre
dytów, Tiip itz jednak zgłosił przedłożenie z mniei- 
szemi żądaniami Tirms więc ustąpi, przedłoże
nie flotowe będzie cofnięte i zostanie wniesione 
inne, w myśl życzeń cesarza.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 

M i c h a ł  K c n o p i ń a k i .

N i D E S S A m  
(Artykuły w tym dziale nie ynohodẑ od 

redukcji).

Łagodnie rozwalniająoy środek domowy d'.u wz y i kich, 
którrj aotnają doiegl.wośc! w trawieniu i innych s in i
ków siediącego tryun życia. Pnócłko 2 F  Główna wy
syłka priei „pte1 aria A, MOI -A, o. i k. nadwornego 

dostawcę, Wiedeń, I., TaohlanbeL 9.
W  aptekach na irnwincyi sądaó prie*worn MOLLA.

Dr 'Wilhelm Zutł ej*
po kilkuletnich stcdyacŁ w szpitalach : zakła
dach Krajowych i zagranicznych, ordynuje w se
zonie bieżącym w chorobach wewnętrznych I 
nerwowych ■ »  K r > y r » ł r j y  w c. k. Zakła

dzie hydropatyośnym. 2713 4 10

F i -p i  n z t i n f e L a d . .

L r J ó z e f  2 e ii t d e r
ordynnje, jak zwykle, willa „SteOt P « rK ‘.

kamisyi przemysłów oj..

rzyć nowe źródła produkcji, któraby w ielkim  
kategoryom ludności wyszła n » korzyść.

Mmister polemizuje następnie zr Stra.iskvm, 
który r7ądt wi nie chc-ał nawet podać \ olnej 
ręki, Ministrowi nic nie jest wiadomera o ,stn; 
niu „veto“ w sprawach narodowych. Go lo za
rzutu braku programn u rządu, zaznacz1 brr. 
Beck, że programem rządu jest pi aktyczeń po
lityka austryacka, koncentracja sił lud1 re
forma wyborcza, narodowe poroznnaeaie, spra
wiedliwa ugoda z Węg-im i, Mini"ter| sądzi, e 
taki program jest lepszy i zdruw32jJ  niż pro
gram negowania. Mówca nie jest optymistą 
ani fantastą, aby widznć, że zai»z jprzyj dzń 
do porozumienia między Czechami a Niemcami, 
ale zbliżenie się obu naiodowości teraz jest 
tem łatwiejsze, że jako rz< czoznawcy narodowi 
zasiadają przedstawiciele Niemców i Czechów 
w ministerstwie, —  Minister omawia następnie 
podróż cesarza do Czerk, wystawę w Libercn, 
co wszyst*.o wskazuje na bliskie porozumienie 
się obn narodowość

Co do r e f o r m y  w y b o r c z e j  po Pra’zn1e 
minister z wywodami dra Ellenbogenal który
twierdził, ze rząd tylko w celu ntrayii .unia e- 
gzysiencyi ministerstwa broni reformy. T a i nie
jest. Decydującym dla gabinetu jes-fc tu i eotmą- 
ztk. (Brawa). Moim głównym obowiązki* im, któ
ry objąłem, jest doprowadzić dc końca sprawę 
reformy wyborczej. iSądzę, ze pierwotny pro
jekt, uzupełniony projbktami ks. HoLenlohego,
może stanowić silną podstawę, z której
można O ile Kom prom is między stronnictwami

wyjśó

wszel-
efonny
należy

z a o l n i e n i a  w  p r z e m y ś l e  n n n a i o w y m j  
zostawić w t e i n  b r z m i e n i u ,  v j a k i e m  
u c h w a l o n y  z o s t a ł  p r z e z  I z b ę  w e d l e  
„ n i o s k u  p. B o e h e i m a ,  natomiast w celu 
usewęcia i;pKeczłnrfpi z § 38 skreślić w trze
c ie j  czytaniu ustęp od 3 do 6 togo paragrafu. 
Na wniosek p. B a i j t a g l i i  uchwalono przy 
art. I I  (postanowienia przejściowe) zaznaczyć, 
że co do dc wodo nzdolmenia w kandlH (§  13 A ) 
dł G a l i c y i , o rzymnje -minister handlu pr a- 
w- o z n u u z e n . a  c z a s a  w e j ś c i a  w ż y 
c i e  o d n o ś n y c h  p o s t a n o w i e ń  w dro-  
dz  r o z p o r z ą d z e n i a .  ' Następnie obrado- 
wa:w nad sprawą glosowania nad paragrafami 
37 i A nowel) przemysłowej i uchwalono 
zgodzić się na pośredniczący wniosek p. Batta- 
;lii, t, j. sny § 37 przyjąć wedle wniosków 
Komisyi (bo ani rząd, an' Izba panów nie zgo
dziłaby się ns skrajniejsze stanowisko), nato
miast § 38 A  ncbwalić w mysi projektu mniej
szości

Księgi gruntowe
Wiedeń Komisya prawnicza ukończyła dziś 

dyskusję naa ustawą o sprostowaniu ksiąg 
grunto » jr b  w Galu-yi, ooczem projekt ustawy 
u c h w a l o n o  wedle wniosków sprawozdawcy 
JąbłońsKiego, Którz został też wybrany SDrawo- 
ziifwcą dla plenum Izby.

przyjdzie do skntkn, rząd zgodzi się na 
ką modyfikacyę, którajpoptae projekt r 
wyborczej. Stanowczo jednak wystąpić 
przeciw wszelkim wnioskom, które projekt re 
formy narażają na niebezr-,ecz<ńał,l,-D M [uister 
prosi o rychlejsze załatwia^W nstawy i prztu 
stawiając w,°,ryant żninych siów,mówi: Spiesz
cie się, spieszcie, spieszcie! Wesołość. Głosy 
Bardzo dobrze!) Zaistnienie reformy wyborczej 
przyspierzy dzieło porozumienia się Niemców i 
Czechów. Chętnie chciałbym także omówić spra
wę autonomii, poruszoną tn przez przeds , wi- 
ciela Koła polskiego, ale jestto teren fili ki, 
więc tylko krótko dzig zaznaczę, że i ja uwa 
żam reformę adm.nistr, ,cyi za rzec-* pilną 1 ko
nieczną. Mimo heroizmu czynów dokonanych 
przez obecną admini itracyę, nie odpuwiada ona 
dzisiejszym stosunkom, jest nrzestarzrłą i wy
maga gruntownej, nowoczesnej reformy (Pota
kiwania), która muai uwzględnić także w odpo
wiednim stopniu —  autonomię. Liczba insrytu- 
cyj mnsi być zmniejszoną, odpowiedzi,-.lnofić 
niższych instancjj musi być większa, centralni .
urzędy mnszą doznać ulgi. (Potakiwania) B! i -  ?9' 1

x di.'<» 27 czerwca.

Upaństwowienie ko!ei pófnocnej.
Wiedeń. N ‘ -'zis ejszem yilnem zgromadzeniu.

Ł -o le i p ó i n ~ c u e j  pchwalo- 
nc pi*,eiiłażyć termin dotyczący ostatecznego 
upaństwowienia taj kolei do d n i a  31 l i pca .

Ob^dy parlamentarne.
Wiedeń. Jai i donosi „N. Fr. Presse", bar. 

BbJk nrząazi w pityszłym tygodniu w gmrchu 
prezydynm miiiisuów trzy obiady parlamen
tarne, na które otrzymają zaproszenia przed
stawiciele wazy-ikM;h stronnictw

W sprawie strejkj* masowego.
Wiedeń tyczora,. wieczorem odbyło się zgro

madzenie związku | pracodawców austrya kich, 
Lióre uchwalih re- &lncyę ab> w razi' trze .1- 
dniowego maseweg* - gtrujkn robotników odpo
wiedzieć prok, mowaiiiom ocpowr dnio długiego 

takintu

Dr M  ilalrare
adwokat nadworny i sądowy, otworzył 

kancelaryę adwokacką we Wiedniię !. p**zy 
ui. Rofenbursenstrasse 2.

Kancelarya adwokata
Dra Wtadyskawa Chmislarczyka
przeniesioną zostaje z dniem 1 lipca b. r. do 

domu przy ul św. Jana I 4, I. piętra

Takopane. hotel Stamary.
Centialne ogrzewanie. Łazienki Remiza. Pokoje 
od 3 k om . Całodzienne utrzymanie 8 KoroL.

hr. Gotuchbwskiemu.
sze rozwinięcie tych punktów, które tn poru
szyłem, podjęcie wielkiego dzieła reformy adn? i- 
nistracyi zostawić należy czasowi, i odpowied
nie puczynić przygotowania.

Minister kończy swe wywody prośbą o m f :a- 
leuie 6-n lesięcznegu prowizorynm bndii 
(Oklaski)

Buaaneawt. D?!’eyinikj węgierskie zajmują się 
i,;,wo ostmtnięiL) zpiwętmi w doiegacyi węgier
skiej. 'K ilkn izieaRk, y  zapowiada, że jakkol
wiek tym razim ucbw -alony zostanie budżet mi- 
rusterstwa spaw Jzs^ramcznycb w jesieni wal- 

p jeciwki łr  GAnachowskiemu r o z p o c z -  
s i ę  n u  i \ i osięgnie zapewne po-

^ [ E C E g > S £ R Y p o i e o a Zdzisław

Ker^ tsisgrafi&ziee.
v u a  27 oierwo.
Ucoys MMijMkle^o Zs». a- 669*75.

\koył wag iorłktaffl 1. 4yUiwcgo 808*50 AKayi,
Angi&śenka SJS-eu. A icy* iu i  t-uui 558— . Ak«yi 
L  deilianka '8ć26 T >49 — Ake,.
Bodenoisdit JC4J Akcy* d iti %e Banlcw “ileot- 
8aceg« 578 — ‘tkeye kolei gańitwowyaS 677*50. A wys 
kolei tosncnlt.,'ej >64 --. keye kolei -lthal 449 Jo. 
Akoyj Kolei fOfne 57sO (5770). ry* ■s u »  -nlowi: 
uSlej 580 —. ekoye AlK-ny 576*50, ako, > U l , ,  „atesj 
874*25 n o f t  PniskleKo Towsia/stwa żelaznego 2730 —,, 
Atoyr rakr-ki broni bal — . Alaye Tuw-AIr tytoW :<wr 
409. 1 koyr GaWcyjsklegc Karpaokieg' Tn^arsym ^  
aafbiwegt 625*—. uelłf i- ye r « w  ^  indeuniiaepjsut 
95*—. F«nti asajowi 99 6L Renta koronowa esstryai 
99 70. Renta horonowa wigierski 95 86. 56 i. jtai.j 
Towars rstwa kredytowe! o riemkiego 99*—. 4*/e .' isly 
śankr ńSctt., inepo 9e*6C Liny Banka nipt-fc
■nc^n ICO 90 8*/| Llstj BncLs. biyoteoineg - 111*60

4*/s Ltcty Ba; -o  krajowego 96-95 4*/,*/, L ifty kiuai 
TBjctrogo 101*60 6*/i *  w i i  iun. ooiigaojf Ra«! m ksru 

.oasgo — . 44/, palŁjyjfkre obligaoyt .oymaoyjiu 
»r80 4*/, gulluyjfki; poiyonk- krajowa & 1698 *. 98*96. 
4’/, Potnoaka sslai, , Lwowe "7*8C. Losy tareoki" 164 — . 
Ł .rk i 117*40. RmUa £»2 - .

Usp^obienie Umocnione; kredyty, itaatsbahny, alpi 
ny prie.śoiowo pnei kopna ożywione.
' JoKier n u y  18*611 -18*75 19*4C). Nafta I spi

rytus nieimiemone.

C«pn'k Izky b «nd low d ] i p rzew ystow m  
w  K rak ow it

i  27 eserwoi (godi>. 1 w aUudnlc.

t Walety płacę
Kuble  ...................................  251 2b 169 25
marki ńieKleckii ...............................1L7 — I I 7 6C
Franki pap ierów *...................................  96 40 95 80
Dwndilestofrank ski w słocie . . .  19 10 19 16

L  «ty  ustawać.
4•/, L ifty sastawai prew. Baaka nipoi, „11 — 111 —
4“/,*/. Lift* sta e banka hipotj . . 100 85 101 86 
4*/. ,  . .  . . . .  »8 25 91 85
4'/ •/, L ifw  iM tavne Banka sraiowego 101 40 lo r  40 
•1 */j . '  . .  60 9? 10
6*/f Dctp u s t  gal. Tow. kred. nem. nleok. 9f 9 5 ---------
41 ................................... ............ 9* 9 5 --------
4•/. .  . . .  >8-letH. 9fe 60 99 60

III. Obiiiaoysli nazyezki 
#*,. Gauoyjskie obuguye pro inaoyjne . 99 — 100 -  
44'. ^oryesk., ja jow a  i  r. 11,98 . . . 18 Bd e i  50
4*/, Pożyoska adasu L w o ./ s ............... 97 50 98 —
4*/«*/• ■ miasta Lw o w l .............. 99 50 -------
5*/, muganye ko_ onarne Banaurkraj.. ------ -----------

. . 101 -  102 -
4*' „ kolajowi . . . . . .  98 60 99 80

IV, L a s f.
Leiy^ariastB AraKowa . . . . . . . .  89 — 98 —

V. A 1 a ye.
Akcje Banka bipnteoinero w.ł Lwovr*e 678 — 680 —

„ „ Gal. dla h 1 p. w Krak — — — —
„ „ Lw6w-C*ernlowwfrjaałjr . 560 — 662 —

W KRAKOWIE *  © $ ®
ulica Sławkowska L.. 3/r.

jra. a
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Gorsety 
zostały o d z n a c z o n e  
na wystawie paryskie] 

w roku 1900 
z ł o ty m  m e d a l e m .

Najnowsie fason; brnksolskioh, fraiorsk.

H Czwartek 28 Ozerwca 1908

Gorsetów
o<) uu uauyuiu iv wielkim wyborze tylko u

H l s J K t M A K A  P I K S E L A
specjalisty gorsetów z Pragi. Kraków, ul. Grodzka I. 4.

G orsety  na miarę wykonywa się według budowy ciała. G orsety  przyjmuje się do czyszczenia i naprawam a
Przj zamówieniach z prowincyi wystarczy poda. iarę w pasit i nadmienić, ozy aiara podana jest wzięta na sukni lub według gorsetu 

pon tóre z przodn wysokość od stann do góry i od stann na dół, również i objętość w biodrach 2226 12 O ’

P C T  G o r s e t y  s p r z e d a j e  s i ę  z  w s z e l k ą  p o r e k r l & n

M a i  III7U0tQ ?osztlkni e ie t e y i lub i a'
l i iu l II ł  u lll kiegokolwiek innego za- 
jęcia. Z. A. 15 poste restante Kraków 
z »  okazaniem kwita inserat. 2804 i 4

3—4 uczniów
na mieszkanie z 1 lub £ kinsy gimnaij sinej, 
jedynie dzieci z !nteMgontnych domów, przyj 
mie żona b. pcofesc-a gimnaiya.nego, recząo 
za sumienną i rodzicielską opiekę i pomoc 
w sankach J u lla a zow a  S za lo w a , "runni- 

cze 10, parter. 2800 1 2

motocykl „Pucha"
mało ażywany 31/, HP. tanio do sprze
dania. PI. Matejki 1. 5. 2799 i 3

P T Q A D * 7  * -liizoletnią praktyką biur wą 
i  I k J i l i l  Ł i w Kądzie w prohnratoryi, obe
cnie n adwokata na prowincyi, matutzy ta 
posiadający ohwalebne świadectwa, z azybklem 
i caytelnem pismem, piszący ni masi ynie, 
przyjmie zaraz miejsce w biurze atiwokackiem 
w Krakowie lub w innem jt.kiemkolwiek za 

nader skromneir wynagrodzeniem. Pra;a cało
dzienna. Zgłoszenia pod 2787 przyjmuje Ad- 
ministracya „N. Roformy". 2797

Insłytucya finansowa
posznknje młodego człowieka, władającego ję
zykiem polskim, a "ra zo zegó ln oa o i a iem le- 
-5 -ln* ,ak w łowię jak i w piśmie, i obe
znanego z h n cba iteryę , S ten o g ra ila  po- 
iada iui. Posada jest połączona z dekretem. 
Zgłoszenia (tylko listowno) przijinujo iami- 

-istracya _N. Reformy" pod „Z d o lu c .ió “ . 
2793 1 2

PfiLrtRNlft K=vvvy
n poleca częściowo

lU U W B IZ M W W  S S L ,

Barny palonej
i najnoroszsm
V #  f t  j  i najlepszym spo*

sobem za pomocą

. . w ’ " " '
KRAKÓW  P°  Cen8C^

i ^ i iH  najniższych,

! * 1 .  J S W O R M I C K I .
10o« 93 0

ę t llH o n n i znal^a pomieszczenie z ca- 
Ol UUt j l l . łodzienuein utrzymaniem. 
Konwersacji francuska bezpłatnie B or- 
tepian na miejscu. Dolne Młyny 1. 3, 
I  piętro. 2806 i  2

Rzadkiej piękności lity pas
słucki do s D r z e a a n ia .  Wiadomość 
w biurze ogłoszeń A. Chnlawsjriego, 
Wiedeń, VII., Stiftgasse 4. 2742 3 3

potrzebny student
ł V., VI. lub VII. kl. gimn., obyczajny, dobrze 
się uczący, z biednej rodziny na wieś (okolica 
górbka) d > udzielania w czasie wakacyj jedne 
ma chłopca początków greki a Ir ag o: .a po
czątków łaciry. Pożądany byłby nówiący 
biegle po niemiecka. Adre. w Admimstracyi 

„N Reformy" pod 2754. 2754 2 3

Zakopane
W il la  D ora

p r z y  u l. C h a łu b iń sk iego  19,

Pensjonat Izabeli! Kotarbińskie]
poleca poKoje słoneczne, kuchnię do
mową. Ceny przystępne. 2729 4 15

M M  państw ow y
wduwiec, z braka bliższych znajomości, po
szukuje tą drogą towarzyszki życia, osoby in
teligentnej, łagodnego aspobobien‘ Ł, przyjemnej 
powierzchowności, ^ohrej g( jpodym, starszej 
D"’iry  'ab wdowy bezdzietnej. Majątek pożą
dany. Blondynki mają pierws -efistwo. Sprawę 
traktuje się na teryo > dyskrecję ręczy się 
słowem honoru. Fotografia pożądana. Bliższych 
informacyj ndziela się pod . dresem „10 B 
C. D .“  poste restante R ze s zó w  2807 1 3

Pensyonat
F r y d e r y k a  B r i i l l a

w  Zawoi.
Zawiadamiam aprzejmie, be objąwszy 

od swego ojca S. Briilla interes, otwo
rzyłem dla P. P. Akademików i Uczniów 
szkół średnich, przybywających na po
byt letni do Zawoi, p e n s j o n a t  
po umiarkowanej cenie 3 koron dzien
nie (mieszkanie, stół, obsługa i t. d.)

Kuchnia dobra. 2699 5 8

l i  stalir
bardzo wydatne, wagonami i częścowo, 
jakotew w a p n o  g a s z o n e  z natych
miastową dostawą na budowy sprzeuaje 
p o  c e n a c h  k o n k u r e n c y jn y  eb

P A W E Ł  H EC H T
K r a k ó w ,

Główny skład w ęgla przy ul. Paw iej 
i Kurniki 

Zamówienia na prowincyę uskute
cznia się natychmiast. 27«5 2 3

T

Kilku studentów
z zamtżniejszyoh ci. m w przyjmie na mi - zka- 
m wraz z ntrzymaniem doświadczony pedagog 
od yrześnia r. szk. 1906/7, ręcząc za troskliwą 
opiekę i dobre wychowanie powierzonych mn 
uczniów Bliższa wiadomość ni Sienna 1. 3, 

I I  piętro. 2783 2 3

Dla letników
jest do wynajęcia zaraz pod korzysmemi 
warunkami kilka mieszkań w pięknej 
okolicy górzystej pod Babią Górą. Bliż
sza wiadomość u Wincentego Dyrcza 
w Skawicy 1. d. 125, poczta Zawoja. 

2606 5 5

J UBI ŁEB

B. ARRHATOWICZ
Kraków, Rynen gf I. 18.

Ssład wyrobów z ł o t y c h  I 
s r e b r n y c h  najgustowniej szych 
w największym w wyborze

Zamiana, tudzież naprawa bi- 
żnteryj sumienna i punktualna.

Chińskie srebro po oenach fa
brycznych na okładzie.

66 52 0

I
plantacyi i eksportowe posiadające wła
sną fabrykę koniakn, posznknje zdol
nego podróżującego dla G alicji i Bu
kowiny. Firma cieszy sie stałą i rozle
głą klientela w Galicyi Tylko pier
wszorzędne siły zostaną uwzględnione. 
Zgłoszenia nadsyłać pod „Poarożujący" 
do biura Sokołowskiego we Lwowie,

2762 2 3

N  iep r  zam aka ł ne

płaszcze «a deszcz
z oryginalnych ang. pjdwój- 

nvvh nateryj wełmanyoh 
i wkładką jamową w środku
2730 tudzież 3 9

płaszcze gumowe
każdego rodzajn 

dla męśezyzn, paś 1 dzieci

Wzory, ceny i wi kazówki co 
do miary natychmiast.

P A G E T  afc C o .
Wiedeń, I., Riemergasse *3.

Gwarectwo naftowe i woskowe ,.N.ebyłów“
> ye  L w o w i e

zatwierdzone dekretem c. k. starostw* górniczego w Krakowie 
< d n ia  14 h w le in ia  190A I. 1497

nabyło od rSyndykatu Niebyiowskiogo" znaczne komnleksy terenów naftuwych i wosko
wych w Nicbyłowie, w mioceńskiej formacji solnej (górnym oligocenie). Tereny te 
obejmują międz, innemi rrz. ważną część znanej naroeli „Roplenkf" o kilkaset *tarych 
„daczkacb" płytkich studniach naftowych).

Walne Zgromadzenie trwarków z dnia 5 czerwca b. r. uchwaliło rozpocząć ro
boty wita/tni-ze.

Jknitowano 100 knksów (listów udziałowych). Każdy kuks może być podzielonym 
na 10 purcyalćw (częśoi) Kuksy i pareyały wydaje c. k. okręgowy jrząd górniczy 
w Stanisławowie.

Przewodniczącym oiui .otu nadzorczego jest Wny JLeouard W iśn iew sk i 
puseJ na Sejm krajowy. Dyiektorsmi są: Wni Dr Jan D en a a r , dyrektor Banku nar- 
celaoyjnege we Lwowie, H a r ia i t c r i  U ę s i- rp  ik l inżynier górniczy we Lwot.ie 
i Dr W ik to r  In ge ir . adwoket krajowy v Drohobyczu.

[Ibeina (emisyjna) cena kuksi wynisi 70J K, a pareyału (*/,0 ozęść knksu 80 E
Walne Zgromadzenie gwarków z dnia 5 czerwca b. r. wstawiło wpłatę na roboty 

kopalniai - od kuksa po 800 fur., a od paroyała po 80 kor. Kwoty zaliczone na wpłaiy 
będą do dnia rozpoczęcia robót kopalnianych na rzecz wpłacającego gwarka na 4 prc. 
oprocentowane.

W  myśl powszechnej ustawy górniczej nad ochroną praw gwarków (właściciel 
knksów 1 pareyałów) czuwa wfetdza s ,,-nicza, kontrolująca dzlała’ uość Zarządu g warnictwa.

Generalny zastępstwo si.^iedaży kuksów i pareyałów otrzymała iirma

O S T E C W S K I
Dom handlowy dla interesów przemy słowo-naftowych, Lwów, nl. Kopernika 1. 21, 

która ndziela w tej mierze informaoyi 2592 3 4

i C U D EK

Da egzaminu wstępnego

d l a  S z k ó ł  h a d e c k i i i h  I  d l a  I n n ]  c h  Z a k ł a d ó w

n a u k o w y c h  i A k a d e m i i  w o j s k o w y o h ,  

oraz do e g z a m in u  p o p r a w n z e g o  dla wszystkich klas S z k ó ł  

ś n e d n i c H ,  przysposabia w  czasie wakacy. 

e m e r y x .  m a jo r a  A .  K O R N B E R G E R A  i  K .  M O S C f l B N i E G o
c. k. rządiwo upraw, 2802 1 3

ZA K ŁA D  W O JS& O W O -N AD KO W Y
w  Krakow ie, ul. Stachowskiego 1. 15, „W illa  W anda‘r. 

PENSYONAT dla. uczniów Sz-kol apednioh.

(N on  p lm  u ltra )
wysył* cd 15 lat w wi b„r iwej ak'1-. i 
za -allozką 12 koron za 5 kg bryłkę 
(około 4 litrów) opiatnie do wsz stKish 

niiejscowości 2232 1,8 20

R. D/fjtlTI, C a p o d in r ia .

Co., Ham burg

F a lc H i  C o .9 H a ^ l b u r g
(Baboisen).

Najaogodn ,ejs>.e najtan3ze połączenie między Hamburgiem i Ameryką, 
w cg ledn ie^ '^  ad^ i Argentyną. Nmzedaż kart okrętowych i kolejowycn.

|  -i 113 71 104

Dokładne pia J k t y  podróży do Ameryki Kanady i Argentyny w języku
polskie,, rua niemie ckim przesyłamy

Pierwszy

Zakład plisowania
p r z y  nl- N ie c a łe j Ł .  13, pa rter,

przyjmuje wszelkie roboty w zakres 
plisowania wchodzące (fałdy gładkie, 
płaskie i desenie). Do sukien kloszowych 
wypożycza się formy, albo na życzenie 
przykrawa się je i szyje w zakładzie1 

>691 12 12

na żaaante bezDłarnie, opłacone.

Wielki majątek
we wschodniej Galicyi, pięknie położony, d»» 
dzo intratny, . lasem k:'ka tysięcy g-orgów, 
przynoszący blisko 200.000 kor. rocznego do
chodu 1 ładna w i l ia  dla em - ryta odpowie
dnia. w molem miasteozkn ppłożna są aor^y- 

stnie do ep rzeń -n ia . 2773 3 3 
W ęgrla  d rzew n ego , druwa g i»bu, Ogo 

tndrież drzewa świerkowego ^papierówk.) p 
sznknje się do kapo. w najwijk.zej i (śM bo 
kilkaset wagonów. Wiadomuści dzie" uro 
inform. £ S i e m e t z a ,  Kraków, Smoleńsk 21.

i &Dtr H 4

Zaszczytnie ars any o.k.na.ądcwo uprawniony

Zakład wojskowo-naukowy
emeryt Majora A. Kornbergera i K. Moscheniego w Krakowie,

otwiera z dn;em 1 września 1906

w pierwszorzędnym swym PENSYONACIE 
Osobny Oddział

dis zwyczajnych starszych i inteligentniejszych U c zn ió w  S zk ó ł średntoh. 
PENSYONAT znajduj* się a willi, wyłąoznie przez Z ak ład  zajętej, otoczonej uroczym

j ogrodec
In te rn lzo i iodzielen1' według wieku, umio-iczeni są w "Dszernych jasnych pokojach, urzą

dzonych ł . yrsor c y i i . j y o n  Z a k ła d ó w  nauko w y  on w o jsk o w y ch .
N-jIepsza i najtroskliwsza opieka, nadzór w nauce dostateczne 1 zdrowe utrzymanie, stały 
dogląd rutynowanego leks-ze, Zakładowego, wła3Lu łazienki w domn, czytolr a saoputrzona 
w fortepian, szachy, rozmaito gry towarzyskie, llustracyo i dzienniki w Kilka językaoh do 
użytku internistów, odpowiadają w sze lk im  y m ogop  p e a a g .g io z n e g o  1 hygriem - 
03 n ego  w yohow c n la  m łod le ż y  N -iuk i a. e rm le rk l i  J ę zyk ów  udzielają stali pro 

fesorowie Zakładu. — Konwersacya niemi icka.
K ierow n ik iem , pensyonatri jes em ery t, o. k p n łL ow n ik , długoletni Profesor Akademii

j marynarskiej 2801 1 3
P r z y s t ę p n e  c e n y .

Informaoyi ndziela .D yifekoya Zak ladn , ul. Stacb.owBkiego 1. 15, „W illa  Vranda“ .

4 -
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Towarzystwo j  timandytow6

FUGO RURG5K
fabryką pleców g izowych 

W .den. I., Getreideniarkt 10. Telelon lS »».

*  Ni ».<8Ć

fĄazc wb piece 
Gagfwfi kominki*
Gazowe kuchnie oszczędne 
Wazowe kuchenki 18w I013 
Wazowe piecyki do kąpieli

g a z o w e  s t e l e  o g p z e w a e z e .

H o i n  pasły sa najw ytw orn iej^  vn 
wyrobem pi lskim 

H o l a  pasty lfonse.'WUją skórę i pa
dają obu wju trw ały  połyki* 

H o f n  j.asty są wydńfn^ejsze od 
wszystkich innych.

Za zwrotem 5 Dude/ek p  ^żaych 
z’ pasty Hofa. daje się 1  p u »  
z  pa»ti| g ra tis. 1509 21 cs

■ • S *  M - I t t - O W M

Żegiestów Zak ład  id ro jow o-kąpin iow y
w Galicyi nad Popradem.

 © --------
Poczta, telegraf kolej w miejsca

Kąpiele g,aruwo-wodne, błotne, bydropatyozne i r;eozno. — f  n  Kąpielowa od 20 maja do 
ionca wr ieśnla. D\rie restanfueye. - Lekarz ordynujący Dr. TYMOTEUSZ PIOTROWSKI, 

| asystent kliniki aknszeryi, byiy seknudarynsz szpitala śti. Łazarza.

flłO B  & ' ZEOU.EBTt) W 8K -A  najsilniejsza uzerawa żelazista znajduje się we wszystkich
Prospekta i wyjaśnienia przesyła na żądanie odwrotną pocztą.

lu a d u  z d r o jo w o  -k ą p ie lo w e g o  w  Ź e g le n to w le .

Indach wód itiiuire.K ych.

bsso 1

Zakopane
5 albo 2 pokojfi z kuchnią do w y- 
na jęc ia  pod dobremi waru.ikami. 
Wiadomość: W ilia  Karpacka, ulica 

Zamoyskiego. 27so 2 2

*  D rukarni JUSenekiej j  Enkuwiri ał. ■*£ * lin &a 10,

Osoba inteligentna
r osiadając* gruntownie język polski i niemie
cki, ooeznona z buchalter;ą, z ładnem pismem, 
posznknje biurowego zajęcia albo jako kn- 
syerka. Łaskawe zgłoszenia proszę nadsyłać 
pod Z. M. 4 poste Testante Kraków. 2632 3 3

U  c k u  ł . a »

z ukończoną 4 kl, gimnazyalną przyjmie 
do praktyki Die-W8z.n Oroguerya pod 
„Lwem“, Kraków, Stradom 7 nae 3 3

E ic o n  ” 1 Korzelm“ » oraz kasyer 
h l t U l l U I r l  rachmistrz w jednej oeo-
bre poszukuie odpowiedniej posady. -
Rolnik poste rest. Ropczycu. 2658 5 5

Pensyonat U K R A IN A
Kraków, ul. Karmelicka I. 40, I p., 

wynajmuje pokoje z cafkowltem utrzy
maniem na czas dłuższy i krótszj po
przystępnych cenach. Tamże wydaje 
się objady i kolacje, na miejscu i na 

miasto. 2352 11 o

PATENTY
marki ochronne 1 oohronę model, we 
wszystkich państwach europejskich i za
morskich v j  jedny-. L inż. S, Dzb&ńakf, 

• ».. sleirł rzeoznik patentowy. 
W ied eń , V n .  Llrdengass 2 (tele

fon 6662). 100 68 0

Do w y n a ję c ia fe *
pokój. Ul. św. Anny 3, I I I  p. 2782 2 3

Pnszukuje się sprlnika|
bez wiadomuśoi fachowych do rentownego 
przedsiębiorstw: przemysłowego z kapitałem 
20.000 koron, /głoszenia listowne przyjmuje 
Admin. „N. Reformy* pod 2785. 27»5 2 3

Do wynajęcia
8 po& oje, przedpokój, kuchnia strych, piwnica 
od 16 lipca 1906 Długa 1. 26, 1 p. fr. Wiado
mość tamże od g. 10—12 od 3—5. 2764 2 3

Na letni pobyt
d< wynajęoia 2 pokoje i koohn.a w Myśleni
cach za Babą na wzgórzu, *nż przy lesie 
Wiadomość na miejscu n p. Rnppenthalowej, 
lnb w Krakowie, Grodzka 40, I I  p, 2778 9 0

Sprzedam
d c m  part. z budynkami i ogródkiem 
w m. powiat, w zdrowej okolicy, po
szukiwanej na letnie mieszkanie, w ce
nie 6000 K  z ^ciężarem Kasy oszcz. 

Wiadomość: Hotel Saski, Kraków.
2738 3 3

J .
wysyła na sezon kąpielowy przez lipiec i sier
pień masło deserowe z centryfugi w 4‘/, klg. 
paczkach za zaliczką 11 K  70 h. 2731 3 6

Kretyt e s is ty  ula mmMn
oficerów, nauozyoieli i t. d. Samoistne konsor- 
oya oszozędnośoi i zaliczek związkn urzędników 
udzielają pod b. przyBtępnemi warunkami oso
bistych pożyoze _ także na kilkoletnie Bpłaty. 
Pbśrednlotwo wył|ozone. Adresy konBoroyów 
podaj, za darmo: CentrLlleltung des Beamien 

Vereir.es, Wiedeń, I., wippilegertrmsse 25 
1448 33 39

r «  a łn n j i#  na Paua':h, laado! P°- 
r d u l U l I l n  wozik do powożenia,
brek, siodło damskie i męskit —  d o

sprzedania.
Pędzichów 18. ' 2691 7 10

Do smażenia
wielkie w iś n ie  hiszpańskie i piękne 
wybierane m o r e l e  w 5 kg. koszy
kach. starannie opak orane, za 1 złr. 

80 ct. o p ia t n ie

A. HOFFMANN
Nyiregynaza, Węgry. 2707 7 8

H E L E N Y   ̂A P L IN S K 1L J
Kraków, Gołębia 5, I. p.

Zapisy uczennic stałych i dochodzącycń do 6 oiu klas licealnych oraz do klas 
przygotowawczych rozpoczną się 10  czerwca; egiamina wstepne odbywać sie

bęaą w dniach 26 i 27 czerwca. 2520 8 o

Specyalny Zakład Instalacyjny
dla wodociągów, centralnego ogrzewania i gazowego oświetlenia.

To1 sfi r
K r a k ó w .  Iw .  J a n a  A*. IO , T e l e l o n  5 7 4

projektuje 1 urządza fachowo, praktycznie i łanio.
wodociągi, studnie, pompy, kaloryfery, w entylacje, urządzenia samoczynnych 
pijad“ł dla bydła w stajniach, knchnie zelazne 1 urządzenia dla Ciepłej wody.

Najlepsze polecenia, — Kosztorysy bezpłatnie. 1988 15 90

•  H w bata , % B ro d ó w  I «  Od dawlea dawna z swa] dobreol I zapaoha znaną prawdziwą

HERBATĘ ROSYJSKĄ
sblozn majowego, poleca h s n d t l

W. Adam owicza
18 w  Brodaob. na pogranhsn rosyjsklem 49 100

1 fant „Faalil|nor oardto d o b r e j ..........................słi. l'4fl
1 funt „Melannu de Mesksa“  w oryg. opak., u »jlep »e j o 5< 
1 fan* impe i" cesarskiej, w iryginalnem opakowaniu 8*50 
1 fen. „Ohruohńw" s najlepstyoh herb. * kwiatowy ., i  JO 
KnWnCeylon palona gorącem powlebriam'/, kg. złr. 0'80 1 110

•  H a rb a t*  % B ro d ó w  I •  Builai wołyński 1 k i lu ............................................. złr. 3*20

Szanowną P. T . Publiczność
mam zaszczyt z a w i a d o m i ć ,  że już otwapte zostały

Łazienki na Wiśle
i>am ikie I męskie, powyżej mostu kolejowego —  i polecam się łaskawej pamięci.

2286 6 6 Z poważaniem C l c k H .

L a w n  T e n i ^ i s ,
Baklety, P in  i, 
Kąciki | t. p

JĆ90 *  8

K ro k ie ty ^  H a m a k i i inne prsybory pportowe w wielkim wyborze polecają najtaniej

R e i m  2 -  S p o t k a  (Cynek 87.

IRagazyn mebli 
1 Zakład taplcersko-dekoracyjny

pod firmą

STANISŁAW STACHOWSKI
w Krakowie, przy ul. Sławkowskiejxl. 1Ą

poleca swój obficie zaopatrzony Magazyn w meble stylowe I fantazyjne"do 
saiorów, sypialń i pokoi jadalnych, portyery, firanki, dywany, Jłóżka żelazne, 
materace, wkłady do łóżek, kołdry, pledy do podróży, podjszkl. makaty fran

cuskie, story do OKien i wszelkie 'nne przyhory dekoracyjne. 
Podejmuie się wszelkich urządzeń apartamentów od najwykwintniejszych 1q 
zupełnie skromnych umeblować, jakoteż przerabiania I pokrywania mebli, 
materaców, zakładania firanek, dywanów, tapetowania, jakotaż i wszelkich

innych dekoracyj 2168 7 10

B u to  dnkarii r  . S> Górski.


